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List Dra
Mauschel ist Antizionist...

Herzl.
W  Berlinie powstał niedawno Komitet Propa- 

lestyński, do którego zgłosili akces najwybit­
niejsi politycy, pisarze i uczeni niemieccy 
wszystkich kierunków politycznych.

C zy  uczynili to z filosemityzmu r Z pewno­
ścią nie. Nie wszyscy z nich są „filo“ -senu- 
taml, a. zresztą od żadnego nie-Żyda nie żąda­
my 1 n!e oczekujemy... filosemityzmu. W ystar­
cza nam —  jak i wszystkim innym narodom —  
uznanie naszych ludzkich, obywatelskich, poli­
tycznych i narodowych praw do bytu i rozwoju 
tam, gdzie żyjem y i pracujemy. Poza uzna­
niem i realizacją tego uznania w  praktyce, mo- 
żnaby wym agać jeszcze wzajemnego poszano­
wania, zrozumienia i tej dozy wzajemnej żyezli 
wości, bez której współżycie ludzi i narodów 
trudne jest do zniesienia. Miłości („filo*1..) nikt 
nie żąda i nie spodziewa się. Jeszcze dalecy 
lestesmy od tego okresu, w  którym narody —  
a zwłaszcza z sobą sąsiadujące — będą się na­
wzajem... kochały. Na dzisiaj wystarcza, żeby 
się nie zagryzały i na śmierć nie pożerały... W  
tym stanie rzeczy specjalny jakiś ,M oj“ -senii- 
tyzin byłby zjawiskiem równie niepowszed- 
niem. jak .,fi!o'‘ -germanizm, „filo*‘ -polonizm, „fi- 
lo*Mtalizm itp.

W ięc nie z filosemityzmu politycy i pisarze 
niemieccy wstąpili do Komitetu Propalestyńskie 
go. Ale też nie —  z antysemityzmu. 1 tu tkwi 
sedno rzeczy. Nasi zawodowi w rogow ie — an­
tysemici —  oczerniają nas sjnnistów i nieżydo- 
wskich przyjaciół sprawy sjonistycznej niskiem 
twierdzeniem, iż przyjaciele nasi nie-Źydzi dla­
tego tylko sprzyjają sjonizmowi, bo chcą się 
pozbyć Żydów. Tym  „argumentem*4 operują ró 
wnież Żydzi nieśmiertelnego typu „moszka“ . An 
tysemici i moszkowie nie mogą pojąć, jak nie- 
Żyd może sympatyzować bezinteresownie z i- 

sjonistyczną. Dlatego np. antysemici polscy 
patrzyli na gen. Deedes‘a, jak na raroga. Ale 
Każde Idei wielka, piękna, szlachetna, tkwiąca 
w  duszy i tęsknocie narodu, a obejmująca dale 
kle horyzonty ogólne-ludzkie, zdobywa sobie 
w  świecie sympatyków i przyjaciół. D laczegóż 
by idea sjonistyczna miała być pod tym w zglę­
dem wyjątkiem ?

W ięc Komitet Propalestyński —  a istnieją iuź 
takie Kpmitety w  Anglji i innych państwach —  
powstał także w  Berlinie. I oto okazało się, że 
typ „moszka44 jest naprawdę nie do wytępienia. 
Zanim zawodow i antysemici mieli czas podnieść 
głowę, już zaprotestowali —  moszkowie. „Ver- 
band national-deutscher Juden4* wystosował 
płomienne „zapytanie44 do ministra ośw iaty Be­
ckera, a „Vereinigung fur das liberale Juden- 
tum44 takież „zapytanie44 w ysłało do sekretarza 
stanu Dra PJndera Odpowiedź ministra Becke 
ra znaj? nasi Czytelnicy. Nie pozostawia ono 
w  swej jasności nic zgoła do życzenia. Mo­
szka otrzymał policzek, co się zowie... Dziś zaś 
dochodź, nas wiadomość o odpowiedzi Dra Ptin 
dera. Odpowiedź ta jest tak znakomitą i klasy­
czną odprawą dla moszka (a także i dla anty­
semitów...), iż  nie możemy odmówić sobie 
przyjemności przytoczenia jej tutaj w  ca* 
luścl w. dosłownym przekładzie polskim :

Sekretarz stanu w Kancelarii Rzeszy.
Berlin, 30 grudnia l lito. 

Wielce Szanowni Panowie!
Dziękuję ranom uprzejmie za Ich łaskawe 

plamo z 24 bm. W ywody cennego listu Pauó*

Piindera
i przyjąłem z szczegóinem zainteresowaniem do 
j w'adotności. Rządowi Rzeszy było naturalnie 
! wiadomem, iż nie wszystkie sfery żydowskie 

popierają dążenia Komitetu Propaiestynskiego. 
Jeśli mimo to Rząd przez kilku swoich przed­
stawicieli wyraził swą -ympatję dla dążeń Ko­
mitetu Propaiestynskiego, to czuł się do tego 
uprawnionym. Ja osobiście wolny od tendencyj 
antysemityzmu (von den Gendankeugangen des 
Antisemitismus) i mogę przeto co do siebie o- 
śwladczyć, iż bardzo Modnym i politycznie nie 
nagannym dążeniom do stworzenia siedziby dla 
narodu żydowskiego w  Palestynio nie dlatego 
służę, aby żydostwo wymazać (ausmerzen) z 
niemieckiego organizmu narodowego. Przeci­
wnie, z równie silnem przekonaniem popieram 
wszelkie dążenia, zmierzające do tego, aby dopo 
móc żydosi wi w Niemczech do pełnego równo 
uprawnienia. Nie widzę też, o ile stworzenie 
siedziby da narodu żydowskiego w  Palesty­
nie miałoby być sprawą zwróconą przeciwko 
nlemczyźnie. Wydaje mi się, że np. Niemcy a- 
merykańscy, aczkolwiek przez całe generacje 
noszą w sercu miłość do starej ojczyzny niemie 
ckiej, są jednak pod każdym względem szano­
wanymi obywatelami północno- ltnerykańskl- 
mi, których reszta obywateli amerykańskich tyl 
ko niechętnie chciałaby się. pozbyć. Byłbym  
wprost odmiennego przekonania, a mianowicie, 
iż w  drodze dążeń kolonizacyjnych na stare5 
kulturalnej ziemi palestyńskiej, naprawioną bę­
dzie stara kizywda popełniona na narodzie ży­
dowskim- Mojem zdaniem obecne fałszywe so­
cjalne uwarstwowienie żydostwa, odwracające 
je całkiem jednostronnie od gleby i rzemiosła bu 
handlowi, da się nie w ostatnim rzędzie wyja­
śnić prześladowaniami żydostwa w  wiekach śre 
dnich przymusowem wypieraniem go z ziemi 
i stłoczeniem go w  nędznych dzielnicch miej­
skich itp. Gdyby wskutek dążeń kolonlzacyj-

Warszawa. 9. 2. (Sin). Na dzfciMszem posie­
dzeniu senackiej komisji skarbowo-budżetowej, 
zabraf glos senator dr. Rlngel (Koło żyd.), któ­
ry  w  dłuższein przemówieniu poruszył sprawę 
opłat paszportowych. Mówca zaznacza, że 
jest jakby symbolem fakt. że pozycja opłat za 
paszporty na wyjazd zagranicę znajduje się tuż 
obok pozycji kar administracyjnych. T e  niesły 
chanie wysokie opłaty, bo aż 500 zł za paszport, 
tzw  normalny I 1500 za wielokrotny mogą być 
uważane tylko za chęć ukarania obywatela za 
zamiar wyjazdu zagranicę i w  praktyce mają 
na celu uniemożliwić mu wyjazd Ani sytuacja 
walutowa, ani .sytuacja finansowa nie daje żad­
nego powodu dp utrzymania tego muru chińskie 
go, który wprowadził Grabski. Żadne państwo 
w  świecie nawet w  chwilach największego ka­
taklizmu nie chwyciło się tego środka ogianicze 
nia swobód obywatelskich.

Senator Ringel odczytuje cały szereg listów 
otrzymanych od w ładz konsularnych wielu 
państw, jak Anglji, Austrji, Belgji, Czech, Fran-

nych w  Palestynie miłość do własne) skiby i 
praca ręczna w  żydostwie znowu znalazły so­
bie miejsce, to byłby to cel, któremu mojem 
zdaniem możnaby bez zastrzeżeń życzyć speł­
nienia.

Nie opowia lam Panom, wielce szanowni Pa­
nowie temi moiemi wywodami prawdopodobnie 
nic nowego. Chodziło mi tylko o to, aby także 
i wobec panów wyjaśnić, jakimi motywami da­
łem się, ja przedewszj suiem. powouować przy 
wstąpieniu do Komitetu Propalesiyńsklego. Nie 
może być naturalnie mojem zadaniem zapu­
szczać się w przepowiednie, co do możliwości 
realizacji tych idealnych dążeń. W  każdym ra 
zle życzenie moje idzie w  tym kierunku, aby się 
one spełniły. Wkońcu chętnie pozostawiam u 
znaniu Panów zrobienie z moich wywodów  
wszelkiego dowolnego użytku.

Z wyrazami itd.
(— ) Dr. Piinder.

Przytoczyliśmy piękny i szlachetny Ust 
niemieckiego polityka w  całości, gdyż jest to 
dokument pierwszorzędnej wagi dla oceny, 
stosunku kulturalnej Europy do sjonistycz- 
nych dążeń żydowskiego renesensu. A  zara­
zem —  klasyczna odpowiedź dia moszków I 
antyst mitów.

Antysemici nasi, choćby ci krakowscy, nie 
mogii zrozumieć, o co chodzi gen. Dp"des‘owi, 
gdy mówi o „krzywdach żydowskich'*. N ie ­
chaj sobie tedy przeczytają odnośny ustęp w, 
liście Dra Pundera!

A  moszko?
Moszko, po liście Dra Beckera, otrzymuje 

drugi policzek. Niemniej tęgr i siarczysty. Czyj 
to go uleczy? O tem należy mocno wątpić.

Moszko ma taka naturę, że gdy mu naplu- 
ją w twarz, on uśmiecha się wniebowzięty i  
mówi: och, rosa poranna!... A* potem dalej 
szkaluje sjonistów. jako wrogów państwa. 1 
uważa się —  o ile żyje w Niemczech —  za 
lepszego niemieckiego patrjotę od niemiec­
kiego ministra i męża stanu... W . B»

cii, Jugosławji i Niemiec, z których wynika, ż «  
żadne państwo nie pob;era od swoich obywate­
li w yższych opłat paszportowych, niż 20 zł. W e  
Francji opłaty paszportowe wynoszę 9.60 zł., 
w  Jugosławii 2.50— 5 zł., w  Rumr.inji tylko óO 
gr. Senator Ringel zgłasza wniosek o obniże­
nie opłat paszportowych, a to za wielokrotny z  
ISuO zł. do 250 zł. a za tak zwany normalny 
z 500 na 100. Opłata za w izy  paszportowe po­
winna być obniżona z 30 na 5 zł.

Senator Ringel powołuie się na to, że na peł- 
nem poisedzeniu z 11 Iipca 1926 roku senat u- 
chwalił rezolucję przez niego zaproponowaną 
tejże treści do rządu, rząd jednak rezolucji tej 
do dzi4 dnia nie wprowadził w życie, a dzisiaj 
już .najwyższy czas, aby chiński mur został 
zburzony.

W  dalszej dyskusji zabrał głos senator rabin 
Rubinstein, który poruszył sprawę obywatel­
stwa, sprawę istniejący cli ograniczeń Itd.

W  odpowiedzi na, podniesione zarzuty zabrał 
głos minister spraw wewnętrznych gen. Skład*

Mowa san. RingEa w komisji senackiej w sprawia 
zniżenia opłat paszportowych.

^Telefonem od naszego korespondenta)
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k o lsk i, który oświadczył, co :tn:.fepuje:
W  ustroju iuiiiiiuistracijtiyai państwa zacho­

dził py»va;: ue róiu ice w różuj cii dzielnicach, 
które wobec niejednolitej kuitury w tych dziel- 
nicacli nic tak łatwo dadzą się wyrównać. W  
sprawie rzekomych ograniczeń ludności żydów  
skicj w  b iły in  zaborze rosyjskim minister o- 
św iadczyi, że w praktyce ograniczenia te nie 
są stosowane, z uwagi jednak na to, że sprawa 
-ta zahacz o cały szereg ustaw, w drodze usta 
jwoduwczej nie może ona być tak rychło zała­
twiona. W  sprawie samorządów p. minister 
Zauważył, że do trzeciego czytania ustaw sa­
morządowych zgłoszono w  sejmie 70 poprawek 
iwobec których zajmie także stanowisko mini­
sterstwo spraw wewnętrznych, a jeżeli stanowi 
sko to będzie uzgodnione ze stanowiskiem ciał 
Ustawodawczych ,to sprawa ta będzie przepro

„NOWY DZIENNIK", piątek U  II. 1927

wadzona- Rząd rozumie bowiem, że dla pań­
stwa polskiego sprawa ta jest dzisiaj njbardziej 
paląca kwestią. Sprawa militaryzacji policji by­
ła dopiero rozważaija. Trudno dziś przewidzieć, 
jaki będzie ostateczny wynik. Nie jest również 
definitywnie załatwiona sprawa przeniesienia 
dyrekcji zdrowia. Co się tyczy sprawy opłat 
paszportwoych, ministerstwo spraw wewnęirz- . 
nych samo rozstrzygnąć jej nie może, bo w 
sprawie tej ma glos także minister skarbu. Co 
się zaś tyczy spraw przyznania obywatelstwa 
polskiego, to Żydzi nie są inaczej trakiowani. 
niż inni obywatele. Jeżeli zachodzi przewidzia­
ny przez ustawę warunek obywatelstwa, oby­
watelstwo to jest nadawane.

Senator Krzyżanowski (KI. P racy) zaznacza, 
że poprze wniosek sen. Ringla w  sprawie obni­
żenia oplt za paszporty zagraniczne.

Nr. »

(Telefonem  od naszego korespondenta)

W asrzawa, 9 II . Sin. Zarząd klubu poseł-, 
skiego ZLN . uchwalił na dzisiejszem posie-. 
dzeniu wypowiedzieć umowę zawartą z przed1 
stawicielami stronnictw rdzennie polskich w  
spiaw ie jednolitego frontu wobec ustawy sa­
morządowej. Jako m otywy tej uchwały po­
dano, że zawarty kompromis nie zabiczpieczał' 
dostatecznie praw mniejszości polskiej na kre­
sach wschodnich i we wschodniej Malopol-j 
sce.

Pierwszy d i i  mm  lo in ji ooó iiw ow oi
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 9 II. Sin. Dzisiaj w  pierwszym 
dniu ciągnienia pięcioklasowej loterji pań­
stwowej padiy następujące wygrane: 10,000 
zl. -  na nr. S92ł, 5000 —  3701.’ 3.000 — 21769, 
2.000 -- 9638, 37531, Po 1000 zł. -  16272. 
22667, 29224, 47220, 53790, 65003, 73399.

I. m a i  -  M e  pitmii dolarowyA
(Telefonem  od naszego korespondenta)

W arszawa, 9 II . Sin. W  dniu 1 marca roku 
bieżącego wylosowanych zostanie 100 prem ji 
dolarowych.

Sprawa wykufna fabryk za- 
pałek przez rząd

(Telefonem  od naszego korespondenta!
Warszawa, 9 II. Sin. W  związku z podno- 

szonemi w  prasie zarzutami co do zw łoki w  
oszacowaniu fabryk zapałek, ministerstwo 
skarbu komunikuje, że oszacowanie urzą­
dzeń fabryk zapałek zostanie ukończone w  
pierwszej połowie marca roku bieżącego. — 
Opóźnienie prac odnośnych kom isyj tłóma- 
czyć należy koniecznością gruntownej anali­
zy materjału szacunkowego oiaz okoliczno­
ścią, że właściciele fabryk wystąpili z w ygó- 
rewauem i żądaniami. Dla przeprowadzenia 
zakupu fabryk zapałek, będących w  . ruchu 
brak było dotychczas tytułu prawnego.

Obecnie rada ministrów uchwaliła projekt 
rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej 
w  tym przedmiocie. Petraktacje właścicieli 
fabryk z konsorcjum szwedzkiem nie dopro­
wadziły do żadnego rezultatu.

Echa ponurej zbrodni
(Telefonem  od naszego korespondenta)

Warszawa, 9. II. Sin. Dzisiaj dokonana 
została sekcja zwłok zamordowanych w  dniu 
wczorajszym W itkowskich i Maśianych Po­
grzebem ma się zająć rodzina W itkowskich. 
Dzisiaj przyjechał do W arszawy brat Fran­
ciszki W itkowskiej zamieszkały w  brodzi­
sku / >znał on w  policji, ża w  swoim czasie 
sta. się on o posadę dla Maślanego w  d e -  
k li ■■ONsni. Maślany jednak odmówił przyjęcia 
posr|v. Ponadto śledztwo ustaliło, że Maśla­
ny będąc przy wojsku wra2 z kilkoma żoł­
nierzami urządził kilka napadów rabunku 
wych.

Ki mini Unii i  oi iłtsiiai ml tiito
W arszawa, 9 II . Sin. Dzisiaj odbyło się p o ­

jed zen ie  Koła żydowskiego Po dłuższej dy 
skusji uchwalono wstrzymać się od głosowa 

nad b.|iżetem, przyczem ustalono, że o

(Telefonem  od naszego korespondenta)

ile zajdzie wypadek wniosków politycznych, 
zwróconych przeciwko rządowi za jego dzia 
łalnośe w  obronie Żydów, wówczas lio ło  g ło ­
sować będzie przeciw tym  wnioskom.

Sitno« p i KoiMie iti ittn
Kurnatowski oskarżony o nadużycie władzy.

(Telefonem  od naszego korespondenta)

. W arszawa, 9. II . Sin, Śledztwo w  sprawie 
Starnatowskiego zostało ukończone. Kurna !

(;<! czy z chęci zysku. Jeżeli ustalonem bę­
dzie, ze Kurnatowski działał z chęci zysku,

Stawski - będzie oskarżony z paragr. 636 k. k. i grozi mu kara do 6 lat. 
fm nadużycie w ładzy, nie ustalono jednak do- 1 -----

Towary łódzkie mają zdobyć rynki dalek iego Wschodu?
Telefonem od naszego korespondenta.

Warszawa, 9 II Sin. Jak się dowiaduję, 
•wróciło się handlowe przedstawicielstwo so 
W idów  w  W raszaw ie w sprawie utworzenia 
■ueszanego polsko-sowieckiego towarzystwa 
(Ha eksportu towarów łódzkich na bliski i da 
fcbt wschód. Sowiety pragną wykorzystać

aatiangielski nastrój ludów wschodnich i w y 
przeć towary angielskie z rynków chińskie­
go, mandżurskiego i japońskiego. Oferta so­
wiecka wyw arła  w  kołach przemysłu łódzkie 
go niebywałą sensację.

Budiet rolnictwa w Sejmie
(Telefonem  od naszego korespondenta) 

W arszawa, 9 II. Sin. Przez cały dzień dzi 
łle js zy  toczyła się na posiedzeniu Sejmu d y ­
skusja nad budżetem ministerstwa relorm  
rolnych i ministerstwa rolnictwa, przyczem 
aa. in. zabrał głos także minister rolnictwa p. 
JCezabytowski.

" l i ! 1n a m  ii
{Te le fonem  od naszego korespondenta) 

W arszw . 9. 2 Sin. Dnia 6 lutego obradował w  
W arszaw ie zarzad głów ny P S L  Piast, pod prze 
wodnictwein posła Witosa. Na posiedzeniu tern 
przyjęto ostateczna redakcję uchwalonych na 
kongresie stronnictwa w  Krakowie rezolucyj. 
Omawino również sprawy bieżące, organizacji 
me, oraz sytuację polityczną. Poruszono też 
sprawę stosunku stronnictwa do stworzonych 
w  ostatnich czasch różnych organizacyj polity­
cznych. Stwierdzone, że członkowie stronni­
ctwa P S L  Pist nie mogą należeć do innych orga 
nizacyj o charakterze politycznym, choćby na 
w et pozornie bezpartyjnych.

f ó i  S t i a i s l i i  d i  u  H i e n i a  
r e l t o i o g  v  w tatiie  l e i s ó f f i e i i o
(Telefonem  od naszego korespondenta) 

Warszawa, 9 II. (S in ) Dzisiaj przedpołu­
dniem odbyło się w dalszym- ciągu przesłu­
chanie świadków w  sprawie posła W ojew ódz 
kiego. P ierw szy zeznawał sekretarz W yzw o ­
lenia na terenie ziem wscli. p. Oleksiak, któ­
ry zw ió d ł uwagę, że w drugim oddziale szla

lojal-bu uniemożliwiono pracę elementom 
nyin białoruskim.

Poseł Rudziński nic nie w ie o pienie| Izach 
z drugiego oddziału sztabu Redaktor Stpi- 
czyński na zapytanie skąd ma dokumenty w 
sprawie W ojewódzkiego odpowiedział, że jest 
lo tajemnicą redakcyjną. Na zapytanie posła 
W ojewódzkiego, czy nie przypomina sobie, 
że spotykał się z nim w  sztabie generalnym, 
Stpiczyński odpowiedział, że nie pracował w  
drugim oddziale sztabu, lecz w ,  drugim od­
dziale ministerstwa spraw: wojskowych.

Przed powrotem gen. Sosnko- 
wskiego do czynnej słuiby
(Telefonem od naszego korespondenta).

W arszawa, 9 II . Sin. „Ezpres Poran ny ' po 
daje pogłoskę, że gen. Jakób Krzemieiiski 
wyjechał w  specjalnej m isji na Rivierę do 
przebywającego tam na rekonwalescencji gen 
Sosnkowskicgo. Podróż gen. Krzemieńskiogo 
ma trwać dwa tygodnie. Mówią, że w yjazd 
jego dotyczy sprawy bliskiego powrotu gen. 
Sosnkowskiegc do czynnej służby państwo­
w ej. przyczem gen. Sosnkowski brany jest w 
rachubę przy obsadzeniu najwyższych stano 
w isk dyplomatycznych Polski.

8. l in .  s u w  i i i  len . U H :  
n a  so m i  m a l t a n o

Lwów, 9 II . (B ) W  wyw iadzie z  redakto­
rem „Słowa Polskiego" oświadczy* b. min. 
spraw wojskowych gen. Malczewski, że zamie 
rzą wkrótce poświęcić się czynnej pracy po­
litycznej.
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P lamy.
Jeżeli bielizna poplamiona jest krwią, to tr z e - 

[ b « »  uajp*. z* namoezyć w  zimnej wodzie i 
p r z e la ć  plamy zlekka, a później dopiero prać 
W RADIOWE normalnie.

S v w i .  plamy z  czerwonego wina, owoców , 
[kawy, kakao 1 t. p. znikają po zwykłem  w ygo  * 
towaniu w  RADIONIE.

Jeżeli plamy są stare, to należy wziąć cokol- 
wKK mocniejszy ro zcz jn  KADiONU w  przy­

bliżeniu o połowę 
normalnie;

RADIONU wiecej, aniżeli

Praw o wyłącznej produkcji idealnego 
środka saniopiorącego ,,RADlON" posiad i 
Spółka Akcyjna „SĄTURNIA" w  W arsza­
wie, Marszałkowska 138.

Firma ta na żądanie naszych Czytelni­
ków  w ysyła  bezpłatnie próby i  Ouiaśnienia.

Do Szanghaju
Kraków. 9 lutego.

(K.) Do Szanghaju płyną dumne okręty lioty 
angielskiej, w ioząc uzbrojone pułki piechoty, do 
Szanghaju maszerują też oddziały ' zwycięskiej 
armii kamoóskiej. Do Szanghaju cofają się też 
niedobitki armji marszałka Suna, który poniósł 
klęskę pod Jenuchau. M. rszałek Sun ściągu 
oosiłki, ale sytuacja jego jest niepewna, gdyż 
otoczony jest zewsząd nietylko już regularną 
m o ją  kantoĄską, lecz zrewoltowaną ludnością, 
która nie tai wcale swych gorących sympatyj 
dla r/ądu kantorskiego.

A  równocześnie odbywają się wciąż rokowa­
nia. Pytanie tylko zachodzi, kto wcześniej sta­
nie w  Szanghaju, czy  angielskie okręty, czy  też 
rokowania. Z  ministrem spraw zagranicznych 
rządu kantońskiego Czenem konferuje pełnomo 
onik pełnomocnika rządu angielskiego, Ponie­
w aż Anglja oficjalnie jeszcze nie uznała Kanto 
nu, dlatego sam poseł angielski w  Pekinie, 
Lampson nie uważa za w łaściwe osobiście kon­
ferować z  Czenem, posyła w ięc swego zastępcę 
0 ’Malleya. Podstaw0 tych rozmów jest z  jed­
ne! strony manifest Czena, a z  drugiej strony 
propozycje, które Anglja teraz postawiła, w y ­
chodząc już dalej poza granice swego słynnego 
memorjału, rozesłanego swego czasu do wszys- 
tKich państw zainteresowanych w  Chinach. Pro 
pozycje te zawierają następujące koncesją An- 
glji: 1) Anglja chce uznać chińskie sądowni­
ctwo, o ile Anglicy skarżą przed chińskim są­
dem. Natomiast Anglików skarżyć tylko można 
nrzed sad angielski, z tern jednak zastrzeżeniem 
że sędzii angielski ma także wzląść za podsta­
w ę ^ ro k o w a n ia  chińskie prawodastwo 2) An 
gija gotową jest uznać chińską suwerenność 
państwową w  odniesieniu do podatków i ceł —

dotychczas żaden Anglik nie płacił podatków w  
Chinach, — ale angielscy obywatele mogą pono 
sić tylko takie same ciężary podatkowe, co 
chińscy obywatele, 3) W  sprawie koncesji An­
glja proponuje mieszaną administrację, tj. dopu 
szcza Chińczyków do administracji.

Gdy w ięc na falach Pacy lik u płyną okręty an 
gielskie, w  Hankau odbywają się rokowa.iia. 
W idmo tych okrętów  skłoniło nawet rząd pe­
kiński do protestu przeciw  wylądowaniu angiel 
skicli sił zbrojnych w  Szanghaju. Protest ten, 
chociaż nie jest tak bardzo szczery uzmysłowił 
wszystkich silną pozycję j przewagę Kantonu, 
z którym nawet północne Chiny musiały się so 
lidaiyzować. Na pozór w ięc Chiny się zjedno­
czy ły  i protestują wspólnie przeciwko ostatniej 
oróbie św iatowego imperjaliznm, b y  nie dopu­
ścić do zorganizowania się Chin w niezależne 
państwo.

Z tego protestu rządu pekińskiego Anglja nie 
w ieleby sobie robiła, albowiem da sobie jakoś 
radę z Czang; Tso Linem, jeśli o tw orzy mu kie­
szeń, ale trudności wyłaniają się z zupełnie in­
nej strony, Anglja, jeśli chce z Kantonem dojść 
do porozumienia, musi zerwać rokowania z 
Czang Tso Linem i rządem pekińskim, który 
jest tylko ekspozyturą mukdeńskiego dyktato­
ra. Kanton bowiem staje na stanowisku, że rząd 
pekiński, jako rzad feudalny nie ma już prawa 
reprezentować nowych rewolucyjnych demo­
kratycznych Chin. Anglji trudno przyjdzie zre­
zygnować z dotychczasowej praktyki w yg ry ­
wania północy przeciwko południu, a w  tern 
tkwi główna przyczyna, że dotychczasowe ro­
kowania utkwiły w  martwym punkcie.

Sytuację w  Chinach skomplikowała jeszcze 
najnowsza interwencja r/ądu amerykańskiego,

S f lF A N  ZW E IG . Przi diuk wabrowony.

C CZY WIECZNEGO BRATA
Legenda.

A ntery iew iny  trkw .U a. Gorały Zw a lfecaJ
4) (C iąg dalszy)

K ról patrzał na niego zdumiony i rzekł:
„A  więc bądźże bez miecza mym naczelnym w o ­

jownikiem, by państwo me bezpieczne było przed 
wszelkim wrogiem. Nigdy jeszcze żaden boha.er 
dzielniej nie staw iał czoła przeważającemu liczbą 
nieprzyjacielowi. W eź mój pas na oznakę władzy  
i mojego rumaka, iżby wszyscy poznali w  tobie 
najwyższego z w o jow n ików .

Yirata raz jeszcze skłonił oblicze ku ziemi i 
przemówił:

„Niewidzialny objaw ił mi znak i serce me zro­
zumiało. Zabiłem własnego brata, bym oto w ie ­
dział, że .kto człowieka zabije, zabiia brata. Nie 
mogę być dowódcą w  czasie wojny, gdyż w  mie­
czu jest przenoc, a przemoc sprzeciwia się pra­
wu. Ktą bierze udział w  grzechu zabijania, sam 
jest nihy trap. N ie chcę siać trwogi wokoło, ra ­
czej chleb żebraczy jeść będę, niż postąpię w brew  
objawieniu boskiemu Krótkiem jest życie w  stru­
mieni n wieez-ych przemian, pozwól bym cząstkę 
mego życia przeżył w  sprawiedliwości'*.
. Oblicze króla apcchmurniało na chwile i , jak 

przedtem gW ar panował wokoło, tak oto tei oz 
zapanowała cisza przerażenia. N igdy bowiem nie

zdarzyło się za czasów ojców i praojców, by  
człek worny wyrzekał się rycerskiego rzemiosła 
i aby rycerz nie przyjął dnru ofiarowanego mu 
przez króla. Gdy jednakże władca spojrzał ku 
świętym Czaplom, sym.ooiowi zwycięstwa, które 
tamten zdobył, oblicze jego znów się rozjaśniło i 
przemówił:

„Dzielnym byłeś zawsze W walce z nieprzyja­
cielem, Virato, i najsprawiedliwszym ze sług w  
mu jem państwie, jeś li obejść się muszę bez ciebie 
na wojnie, to przecic-i nie chce pozbawiać się zu­
pełnie Twych usług. Ponieważ winę rczumiesz i 
odważasz ją  sprawiedliwie, będziesz naczelnym 
z mycn sędziów i wyroki wyuawać będziesz na 
stopniach megp pałacu, iżby prawda bezpieczną 
była w  mych murach, a prawo przestrzegane W 
mojem państwie**.

Y irata  skłonił się przed królem i objął jego ko­
lana na znak wdzięczności. _ Król kazał mu do- 
siar' konia u swego boku i ruszyli ku miestą o 
sześćdziesięciu wieżach, skąd radość wielka biła  
ku nim, jak wzburzone morze 

II.
t  oto w  cieniu pałacu z wysokości różanobarw  

nych rlopni w  imieniu swego króla głosił Virata 
słowa sprawiedliwości od rana do wieczora.

Słowo jego nylo jek czuła waga, która długo 
drita, zanim ciężar zmierzy. Jasna patrzały jego 
oczy w  dusze Przestępców, jego pytania uporczy­
w ie wnikały w  głębię zbrodni podobnie, jak bor­
suk w rziera sic w  ciemność ziemi. Zaprawdę, su­
rowym  był sędzią, nigdy jednak wyroku nie orze-

Naszemu Towarzyszowi Bernardowi Utuki-e 
mówi z powodu nieodżałowanej śmhsrei 
matki składa najgłębsze wspólmcK 
385 Komitet, l.ofcainy Org.

nr~TTiii irmn " r  iwiHffi«'rwTmTrirriiitriTrj ^
Który upełnomocnił swego posła Mac Munaya, 
by przeprowadził internacjonalizacją strefy 
azanghajskiej i wyiaozenie jej w  ten spo»ób ze 
sfery akcji wojennej. Mac Murray w ręczy ł notę 
amerykańską tak Czang Tso Linowi, jakotćż 
Sun Czuang Czangowi, obrońcy Szanuhaiu. o- 
raz rządowi kantońskiemu. Odpowiedzi na tę 
notę amerykańską dotychczas nie było.

Najprawdopodobniej tak Czang Tso Lin, jako 
też jego sojusznik Sun zasadniczo się zgodzą 
na notę amerykańską, wątpliwą jest natomiast! 
zgoda rządu kantońsKIago, który postawi waru 
nek, by wojska angielskie nie wyląduwały. W; 
Szanghaju. >

Można też przypuszczać, ż i  ta interwencje 
amerykańska jest nie na rękę Anglji, która zo~! 
staje zepehnlętą na plan dalszy, a pierwsze 
skrzypce obejmuje Ameryka. Z  drugiej icdnan 
strony, jak świadczą artykuły dobrze poinfomo: 
wanego, znanego angielskiego publicysty Qarvf 
ua, naczelnego redaktora „Oboęrver“ , Anglii 
najwięcej zależy na uzyskaniu aprobaty Amen, 
ki. Sytuacja rządu angielskiego wprawdzie po 
prawiła się dzięki Mussolinieinu, który oświad­
czy ł solidarność W łoch z  polityką angielską na 
dalekim Wschodzie, a nawęt obiecał w ysłać 
krążowniki włoskie i 1500 żołnierzy włoskich na 
front chiński. B yć może, że ta okoliczność w pły 
nęła na zw ycięstw o zwolenników silnej pięści 
w  gabinecie Baldwina, gdzie Baldwin i Cham­
berlain, zwolenicy porozumienia z Chinam.. Ziut 
leźli się w  mniejszości. Ostra mowa mhnstra 
spraw wewnętrznych przeciwko sowietom iest 
dowodem, że partja konserwatywna nie Cwfnie 
się przed użyciem jak najostrzejszych środków, 
by w  ten sposób uratować prestiż angielski w, 
Chinach.

A Liga Narodów milczy. A w mysi paragra 
fu 11 statutu L igi Narcdów, powinna Liga wlcra 
ęzyć, by zapobiec wybuchowi wojny. Niestety, 
Chiny są reprezentowane w  Lidze Narodów, 
tylko przez posłów rządu pekińskiego, którego 
znowu Kantou nie chce uznać. W prawdzie rząd 
kantoński ma swoją reprezentację tak w  Pary­
żu, iakoteż w  Genewie, ale ta . eprezentacja 
jest nieoficjalną i tueuznaną przez Ligę Naro­
dów, tak, że nie może zażądać interwencji Ligi 
C zy jednakowoż nie można znaleść innego spo­
sobu, by w yw ołać interwencję L ig i Narodów?! 
C zy w zględy formalne mają tu mieć decydujące; 
znaczenie, gdy widmo wojny chazuje się na hot 1 
ryzoncie?

Rozpowszechniali „Hun i g r
■ a n a n a H M P W a a M i S H M l i M U i a H H

kał pierwszego dnia. Spokój uocy dzielił siodła­
nie sprawy od osądu. Często dłuy>en nocami 
do wschodu słońca słychać było jego krol  ̂miaro* 
w y  po dachu domostwa, gdy rozważał naJ prOr 
wem i bezprawiem. Zanim ostateczny sąd wypo­
wiadał, czoło i ręce wodą zmywał, aby spokót 
spłynął na usta, głoszące o winie i kanw. Gdjj! ' 
zaś padły słowa wyroku, zapytywał przestępcę* 
czy sąd jego nie wydaje mu się mylnym. R/adkor 
jednak bywało, by ktoś podniósł głos sprzeciwu 
W  milczeniu całowali stopnie i r  pochyloną gło> 
w ą  przyjm owali karę, jakgdyby z ręki bosej.

Nigdy jednak z ust Y iraty  nie padł wyrok śmŁta 
ci, nawet w  odwecie za największe przestępstw* 
i opierał się tym, którzy go o to wzywali. Yirata 
bał się krwi. K rągłą studnię praojców RajptttAw. 
gdzie kat kładł głow y pod uderzenia siekiery, i  
której brzegi czarne były od przelanej ta oi.gtA 
krwi, deszcz w ciągu lat smył do białości. \ d K 
mo to zbrodnia nie szerzyła się po kraju- Ylnta  
zamykał zbrodniarzy w  skalistych więzieniach 'uh 
w ysyłał w  góry, gdzie tłukli kamienie pod murjj 
ogrodowe, albo też do młynów ryżowych nad rze­
kę, gdzie obracali koła razem ze słoniami. Yirata 
szanował życie, a ludzie szanowali Yiratę, Ko ti*§ 
nigdy nie omylił się w  sądzie, nigdy nie wykazał 
opieszałości w  badaniu, ni gniewu w  swojej nos* 
wie. Z dalekich stron przyjeżdżali chłopi na W f*  
zach zaprzęgniętych w  bawoły, by Yirata roł* 
strzygnął ich spory, kapłani shnjiali jego 
a król szedł za jego radą.

1 (Ciąg dalszy nastąpi).
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W kalejdoskopie prasy
Niemcy przygotowują sic na marzec. —  „W ybór** czy porozumienie? —  Do G enew y! —  Bez­
robocie.   Gospodarka biurokratów i n iedołęgów . —  P. Nowaczyński w  roli Katona. —
Straszny grzech min. SkładKOwskicgo. l iuek

Kompromis paryski stanowi ciaKys jeszcze 
główny przedmiot rozważań prasy polski i  O 
wojskowym jego znaczeniu pisze „Kurjer Porań 
ny“ :

Niemcy uzyskały wprawdzie decyzje, mocą 
której uznano, że spełnili nałożone przez uaktat 
wersalski warunki rozbrojenia r,a lądzie, wodzie 
i w powietrzu. Jednak orzeczenie o ictn rozbro 
jeniu będzie im doręczone dopiero za cztery 
miesiące, który to czas został przeznaczony* na 
wypełnienie postanowień układu paryskiego, a 
więc na zniszczenie 34 schronów betonowych w  
twierdzach wschodnich. Rachuby' więc niemie­
ckie na to, że już w  marcu (tj. na marcowej sesji 
Ligi Narodów —  „N. Dz.“) będą mogli rozpocząć 
walkę o Nadrenję, uzbrojeni w  oficjalne świade­
ctwo lojalności traktatowej zostały poważnie za 
chwiane.

Ostateczna wartość układu paryskiego uwyda­
tni się dopiero w  marcu. Nie stanowi on rderwa

■ego faktu, lecz jedno z ogniw ciągłego łańcucha 
wysiłków niemieckich, zmierzających do zdoby­
cia zupełnej swobody militarnej i moearstwowej- 
Węzłem spajającym ten łańcuch iest Nadrenia i 
zarówno ostatni układ jak wszystko, co Niemcy 
przedsiębiorą,' należy traktować, jako preludium 
do rozgrywki ostatecznej. Ustępstwa paryskie 
mają stanowić dla Niemiec jeden z argumentów 
akcji, którą rozpoczną w marcu.

Charakter prawicowo-nacjonalisłyczny gabi­
netu Marxa nasuwa „G łosowi Narodu" następu 
Jącą refleksję:

Byłoby w tych warunkach rzeczą ważną wie 
dzieć, w  jakim kierunku pójdzie dalsza ewolucja 
w Niemczech. Odpowiedź na to pytanie zbyt jest 
tednak ryzykowna. Jedno tylko nie ulega wątpli 
wości, że w  stosunku do Polski apetyty stron­
nictw niemieckich rosną stale.

Już to ryczałtowe traktowanie „stronnictw 
niemieckich** (a w ięc także demokratów, socja­
listów i komunistów), jako imperialistycznych 
jest niedopuszczalne, —  zgoła zaś nierealną i 
fantastyczną jest ostateczna konkluzja Chade­
ckiego organu:

Jak na tę ewolucie reaguje Polska? Mamy 
wrażenie, że tak samo, jak w  18 wieku, kiedy się 
obok nas konsolidowały dwa groźne państwa: z 
Jednej strony królestwo pruskie, z drugiej Rosja. 
Jak wówczas, tak i teraz odpowiada Polska na 
podobną ewolucję w  swojem sąsiedztwie zdzi­
wieniem, lub oburzeniem. Nic to nam jednak nie 
pomoże. Nadchodzi czas, kiedy same okoliczno­
ści zmuszą na do wyboru między dwiema ewen­
tualnościami —  z Niemcami albo z Rosją. Bo z 
obydwoma naraz państwami rady sobie nie da­
my, nawet choćby Francja zechciała nam po­
móc.

Tu niema niczego „do wyboru". Musimy dą- 
ty ć  do porozumienia zarówno z Rosją, jak i z 
Niemcami. „Wyborem** niczego nie wskóramy...

Na marginesie konfliktu angielsko-chińskiego 
aiusznie zauważa „Czas**:

Rąecz dziwna, iż mimo takiego niebezpieczeń­
stwa, nikt nie próbuje nawet uciec się w  tak 
poważnej chwili do autorytetu Ligi Narodów, 
która przecież na to została zawiązana, aby wła 
śnir w  tego rodzaju sytuacjach pośredniczyć w  
rozpraszaniu chmnr wojennych. Anglia, która do 
Ligi Narodów sie nic zwraca w takiej chwili, o- 
słabia tem samem niewątpliwie jej autorytet. 
Jakże bowiem żądać będzie potem od mniej­
szych narodów — choćby od nas —  aby podda 
wały wszelkie spory „grożące pokojowi świata” 
pod rozjemcze postępowanie rady Ligi lub pod 
sądownictwo Trybunału haskiego?

„Naprzód** i „Robotnik" zajmują się palącą 
kwestją bezrobocia i naszych spraw gospodar­
czych.

Stosunki u nas układają się fatalnie. O takim 
rozwoju przemysłu, który dałby zajęcie ćwierć- 
miljonowej armii bezrobotnych —  w  lutym bę­
dzie dna zapewne jeszcze większa —  niema 
mowy. Przytem należy pamiętać, źc naturalny 
wzrost ludności z jednej, a przypływ ludności 
wiejskie] z drugiej strony koinpenzuje tę ilość, 
która pracę znajdzie. Stajemy więc wobec faktu, 
że będziemy mieli stale ćwierćmiljouową armję 
rezerwowa ludzi zdolnych i chętnych do pracy, u 
niemogących jej znaleść.

Poseł Pączek znajduje zaś w  „Robotniku* gor 
ik ie  słowa o życiu gospodarczem w  Polsce. Ar 
tykuł swój poprzedza mottem z przemówienia 
Piłsudskiego:

Patachon: nowy dowcip p. Strońskiego.
..Idą czasy, których znamieniem będzie wy­

ścig pracy, jak przedtem był wyścig żelaza, jak 
przedtem był wyścig krw i!!”..

A potem pisze:
Ster naszych spraw gospodarczych spoczywa 

w rękach biurokratów, niedołęgów, lichwiarzy 
i nieraz łajdaków, a społeczeństwo nie może się 
zdobyć na unicestwienie zorganizowanego zła, 
ciążącego nad życiem gospodarczem Polski.

Ludzie, którzy organizowali przed Wojną prze 
tnysł przeciwko państWn i społeczeństwa, są wo  
dzami „sfer gospodarczych” w  odrodzonej Pol­
sce...

...Zamiast realnej pracy, mamy „uczone" bla­
gi niedołężnych poczciwców, tyrady strupiesza- 

łych „znawców**, „ostrożne” rozważania łub 
wprost —  świadome kłamstwa. Tysiączne mo­
wy, artykuły, broszury, „programy”, zapowiedzi 
a mało twórczej pracy.

Blaga świadoma lub mimowolna, ale blaga, cią 
gle błagał

...Droga wynalazców w  Polsce, to droga krzy­
żowa.

Żadnej pomocy, żadnej współpracy. Trudności 
lub conajniniej niechęć spotyka wynalazców ze 
strony tych, którzy powołam są do pobierania 
„rozstrzygających” decyzyj, do udzie’ania po­
mocy.

Jakże trudno dokonać czegokoikiek pożytecz­
nego!

Ankieta o kosztach produkcji —  rzecz, która 
winna być przeprowadzona szybko, jeżeli ma 
być pożyteczną, znajduje się dopiero w  stanie 
organizacji początkowej.

„Lewiatan” gospodaruje w przemyśle niepo­
dzielnie, ze szkodą dia przemyska i Państwa. 
Min. Przemyślu i Handlu —  pozbawione idei prze 
wodniej, w  dalszym ciągu jest ckspozytiłrą Le- 
wiatana!..

A  Lewiatan —  ta centrala organizacji przemy­
słowców i kupców, opanowana jest przez łudzi, 
wychowanych w  atmosferze leniwego i nledolęż 
nego Wschodu, nie umiejących myśleć katego­
riami nowoczesnego przemysłowca...

Sprawa pos. W ojewódzkiego i ostatnia jej fa­
za —  stanowią dla prasy endeckiej ataut przeli 
cznynch wycieczek i aluzyj w  stronę lewicy. 
Niestety, w iele zarzutów tych nie jest pozba­
wionych słuszności... Na łamach Dwugroszów- 
ki („Gaz. Warsz. Por.**) używa sobie dowoli p. 
Nowaczyński w  roli Katona:

Ta symbioza II. Oddziału Sztabu Generalnego 
z taklem Wyzwoleniem, to jest coś potwornego 
Te Mściwoje partyjne, które dopiero po czterech 
latach wsypują takiego Judasza, co im pieniądze 
gadzinowe znosił i alimentował ich przez całe 

. Iata> ściągając na siebie dwuznaczne światło Aze 
fowe —  toż to jest coś potwornego!

—Ideologji stałej —  żadnej. Jak bywa, ten sam 
materiał ludzki przydatny i na apaszy i na szpi­
clów, tak tu ten sam materiał ludzki oscyluje cd 
defensywy do Azefiady, od komunizmu aż do 
faszyzmu, od szowinizmu do sowietyzmu. I 
wszystko to są zagadki psychologiczne i ci Cho- 
mińscy 1 ci Rudzińscy... kresy... kresy... conieco 
europejczycy^ conieco Eurazjach 

„Rzeczpospolita" broni pos. Kiernika przed 
ministrem Składkowskim („w ara panu od mo­
jego życia prywatnego!“ ) :

O czem mówił pos. Kierrrik? Oto postawiw­
szy p. ministrowi Spraw Wewn. zarzut rozrzut­
nej gospodark iw  ministerstwie, jako przykład, 
przytoczył urządzenie olbrzymim kosztem repre 
zeritacyjnego lokalu Ministerstwa Spraw Wewne  
frznych. Wydano na to ze skarbu państwa gru­
bych kilkadziesiąt tysięcy zł. I dlaczegóż to po­
seł sejmowy nie ma prawa wytknąć z trybuny 
tego niepotrzebnego wydatku? Nie iest to wtią- 
caniem się do życia intymnego p. Składkow- 
sklego, lecz krytyka gospodarki ministra.

A p. Stroński („W arszaw ianka"), w yprow a­
dzony z równowagi nominacją —  dawniej p. Pa 
tka na posła polskiego w  Moskwie, a obecnie — 
p. Tadeusza Hołówki naczelnikiem W ydziału 
Wschodniego w  Min. Spr. Zagr., dowcipkuje so 
bie w  ten sposób:

P. Hołówko na czele Wydziału Wschodniego i 
p. Patek, który był Ministrem Spr. Zagr. owego 
marszu, na stanowisko Posła w  Moskwie, oto 
obraz, przed którym staje się właśnie z pyta­
niem w  umyśle czy ten nowy okres Patek i Pa­
tachon w  naszej polityce wschodnie) znaczy to, 
co znaczy, czy co innego, czy nic?

I kończy smętnie:

Pctno dzisiaj w  Polsce i poza Polską niepewni 
ści, jaka będzie nasza polityka wewnętrzna, 
strojowa, zagraniczna, a wobec tego jakżeby 
nie pytano: a jeżeli mianowanie p. Hołówki, po 
mianowaniach pp. Patka, Dobruckiego, Miedzłń* 
skiego, Sławka, naprawdę znaczy, to co znaczy?

P. Stroński sądzi zapewne, że  byłoby lepiefc 
gdyby  u steni byii dzisiaj j e g o  ludzie... M y *5 
io  bardzo wątp imy!

Ze sceny i estrady
RÓŻA ETKIN.

W  niedzielę dn. 13. bm. odbędzie się koncert ft  
Róży Etkin, sławnej pianistki, która już przed plęcM 
laty była entuzjastycznie przyjmowana przez miłośni 
ków muzyki w  Krakowie. i

Obecnie młoda pianistka, będąc w przejeżdzie zn-s 
granicę, wystąpi w Krakowie z jednym koncertem, 
Róża Etkin na Międzynarodowym Konkursie piani-' 
stycznym im. Chopina w  Warszawie, zdobyła n ag i*  
dę, jako najlepsza chopenistka, przy ogromneną 
współzawodnictwie pierwszorzędnych rił zagraniczi 
nych i krajowych.

Chcąc dać szerszej publiczności możność usłysze­
nia tej świetnej pianistki żydowskiej, postarało się 
grono krakowskich miłośników fortepianu, o urzą­
dzenie tego koncertu po cenach popularnych od 1 do 
6 Złotych.

— 2 TEATRU ŻYDOWSKIEGO. Dziś we czwar­
tek „Hinkcman” E. Tollera, który schodzi po ternie 
przedstawieniu na długi czas z afisza. Przedstawie­
nie to zostało zakupione przez instytucję dobroczyn­
ną. Zniżki biletowe nie są przeto ważne.

—  Z TEATRU IM. J. SŁOW ACKIEGO  Dziś we 
czwartek zabawna groteska A. Fraccaroli‘ego „Wie-, 
dza radosna” w  przektadzei Z. Jachimecklej, z dyr. 
Nowakowskim w  roli głównej. Na jutrzejszem przed-; 
stawieniu popularnem „Kredowe koło” Klabunde. P ró ­
by z aktualnej komedii L. Vemeuilla „Mecenas Bol- 
bec i jego maż”, pod kierunkiem dyr. Nowakow­
skiego, dobiegają końca. Tytułową rolę wykona pu. 
Halina Starska. Inne role kobiece grają panie: {Doń­
ska i Treszczyńska, męskie panowie: Niewiarowkcz,, 
Leliwa, Sawan i Kwieciński. ,

—  TEATR PO PULARNY „NO W O ŚCI". „Kopciu­
szek”, w  „Teatrze Popularnym Nowości** grany bę­
dzie poraź pierwszy dziś, we czwartek, W  piątek o 
6,30 wiecz., następnie w  niedziele o 3,30 pop.

W  sobotę i w  niedzielę o ,30 wiecz. poraź ostatni 
„Księżna Cyrkówka” z Elną Gistedt. Na ukończeniu 
również próby z „Poety i, sekretarki** (Odyseja).

—  K W A R T E T  ROSEGO, który jest ideałem mu­
zyki kameralnej w  najszlachetriiejszem znaczeniu 
tego wyrazu, wystąpi w  Krakowie tylko jeden raz 
a to we wtorek, 15 bm. w  Starym Teatrze i w y­
kona program, poświęcony wyłącznie Beethoye- 
nowi. Zainteresowanie koncertem ogromne.

—  J E D Y N Y  K O NCERT R Ó ŻY  ETK IN , laurea­
tki ostatniego Konkursu pianistycznego, posiada­
jącej w  Krakowie wielkie koło wielbicieli, odbę­
dzie się w  naszem mieście w  niedzielę, 13 bm, w  
Starym Teatrze, świetna artystka wykona bogaty 
i urozmaicony program.

 o§o---------

REPERTUARY TEATRÓW  KRAKOWSKICH  
K R A K O W SK I T E A T R  ŻY D O W S K I (Bocheńska 71

(pocz o godz 8 wiecz.)
Czwartek: „Hinkeman"
Piątek: Teatr zamknięty.

T E A TR  M IEJSKI IM  J SŁO W ACK IEG O
(pocz. o godz. 7*30 wiecz.)

Czwartek: „Wiedza radosna”.
Piątek: „Kredowe koło” (popularne).

TEATR  P O P U L A R N Y  „N O W O -O I"
Czwartek: „Kopciuszek** (o godz. 6*30).
Piątek: „Kopciuszek” (o godz. 6*30).

mm

Program stacyj radiofonicznych
Czwartek, 10 lutego.

W arszaw a (1111 m) 15—15*25 Komuikaty: go­
spodarczy i meteorologiczny. 17*30— 17*55 „Wśród  
książek** (przegląd najnowszych wydawnictw). 18 
— 18*40 Transmisja muzyki tanecznej z cukierni 
„W ielka Ziemiańska”. 18*40— 19 Rozmaitości. 19*45 
— 2010 Odczyt pt. „Zaziębienia**. 20*30—22 Kon­
cert Na zakończenie sygnał czasu. Komunikaty. 
Wiedeń (517.2, 577 fti) 16*15 Koncert. 18*30 Odczyt 
o tyfusie. 20*05 Wied. orkiestra symfoniczna. Ber 
lip ’ (483.9, 566 m) 16*30— 18 Koncert. 19*55 Odczyt 
o wolnomularstwie. 20*30 Koncert ku czci Beetho- 
vena. 22 30— 24*30 Muzyka taneczna.
Medjolan (315.8 m) 20*45 Koncert instrumentalny. 
22 45 Jazzband. Paryż (1750 m) 12‘3Q— 14 Orkiestra 
17*35 Komunikaty handlowe Informacje. 20*45 W y ­
jątki z oper Lu lli i Remeau.

ł



• Polska Agencja Publicystyczna (.'onoę.i:
Sanacja stosunków w żydowskich gminach 

Jryzaamowych w MałopoUce jest sprawy spo- 
t * j "Wagi. W iąże się ona ściśle z doniosły spra 
Wg jednolitego statutu dla gmin żydowskich 
entego państwa. Obecnie na 252 gm iny żydów 
akie w  Małopolsce prz<*s2ło potowa nie posia­
da legalnie wybranych zarządów, reszta gmin 
przeważnie ma reprezentacje urzędujące n ie­
prawomocnie, wskutek oprotestowania w y ­
borów.

Stosunki te są wynikiem  przestarzałej i w a ­
dliwej ordynacji wyborczej oraz niemniej 
przestarzałej ogólnoramowej ustawy austrja- 
ckiej dla gmin żydowskich z rjnia 21 marca 
1890 roku.

Juz postanowienia Rady Ministrów, powzię 
te w  związku z t. zw. ugody żydowsKO polską 
z r. 1925, uznały konieczność sanacji w tym 
kierunku i zainicjowały t. zw. demokratyza­
cję stosunków w gminach żydowskich w Ma 
tojwlsee. Jednakże poczynione w następstwie

przez Miii. \Ylf i OP. zarządzenia chybiły ce­
lu, rozbijając się o konieczność .gruntowniej- 
szego ujęcia sprawy.

Jak słyszeliśmy, rozważany jest projekt 
rozciągnięcia na Małopolskę mocy dekretu o 
organizacji gmin żydowskich z dnia 7 lutego 
1919 roku, obowiązującego obecnie w  b. Kró­
lestwie Kongresowem i od roku 1925 w  woj. 
wschodnio-kresowych. Uzyakanoby w  ten 
sposób ustawodawczą unifikację gmin żydów 
skich całego prawic Państwa, a jednocześnie 
i możność stopniowego regulowania nienor­
malnych stosunków wr gminach małopolskich. 
Zastrzeżenia, czynione przeciwko takiemu 
rozwiązaniu omawianej sprawy, nie mogą 
mieć poważnego znaczenia, gdyż niewiadomo 
dlaczego u,staw'a o organizacji gmin żydow - 
skich, którą uznano za odpowiednią dia 
ogromnej większości żydostwa w Państwie 
(b. Królestwo Polskie i Kresy Wschodnie), 
m iałaby nie odpowiadać potrzebom wyznanio 
w ym  łuduości żydowskiej w Małopoisce.

Przegląd gospodarczy
Dowody tożsamości towarów 
przy reklamacjach celnych

Jak wiadomo, Ministerstwo Skarbu wydało w  
swoim czasie okólnik z wskazaniem, że dowo­
dem tożsamości towarów  już po odebraniu go z 
urzędu celnego, w  wypadkach wniesienia rekla­
macji, jest próbka towaru, pozostawiona w urzę­
dzie podczas oclenia. Wobec wątpliwości, jakie o- 
kóinik ten nasuwał Ministerstwo obecnie w y ja ­
śniło, Ze wymienione próbki należy uważać za 
g łów ry  dowód tożsamości towaru, nie są jednak

inin.-7.ofie inne sposoby udowodnienia lożsamo- 
ści reklamowanego a podjętego już towaru, jeśli 
dowody te nie nasuną żadnych wątpliwości lub 
me wzbudzą podejrzenia nadużycia

Z rynków towarowych
TO W AR Y  BAW EŁNIANE.

Po chw low em  polepszeniu sytuacji, powstałem  
dzięki zwiększeniu zapotrzebowania ze strony 
kłijenteli miejscowej, stołecznej i prowincjonal­
nej, nastąpiła w  ostatnich dniach na łódzkim ryn­
ku bawełnianym znowu zupełna stagnacja. Po  
towary zgłaszał, się tylko nieliczni odbiorcy pro­
wincjonalni, a ruch utrudniała przytem dawno nie 
widziana ilość portestów wekslowych, z których 
największa ilość przypada na Małopolskę. W  zwiu  
zku ze złą wypłacalnością mniejszych hurtowni­
ków i detalistow —  zmuszeni byli wielcy hurto­
wnicy i fabryki stosować większą ostrożność w  
przyjmowania pokrycia wekslowego, dając kredyt 
tylko stałym i pewnym odbiorcom. Jest rzeczą 
zrozumiałą, że wskutek tego zmniejszyły się obro­
ty W śród  hurtowników panuje wielka konkuren­
cja, doprowadzająca d j  tego, że hurtownik zmu­
szony jest sprzedawać praw ie po cenie kosztu, 
zwłaszcza jeśli chodzi mu koniecznie o pokrycie 
gotówkowe. Ażeby zapobiec przynajmniej czę­
ściowo niezdrowej konkurencji zawarły powa­
żniejsze fabryki łódzkie ze swoimi stałymi od 
biorcami hurtownymi umowę, na zasadzie której 
ostatni zobowiązali się stosować jednolite c-eny 
na towary wspomnianych fabiyk i dawać jednoli­
te warunki sprzedaży Warunki sprzedaży zostały 
przeważnie ustalone następująco: 10 proc. gotów­
ką, reszta na weksle z terminem do maksimum 2 
miesięcy. Jeśli odbiorca nie posiada gotówki mo­
że wyjątkowo dać weksle na cały towar, nie mo­
gą one jednak przekraczać terminu 2-tygodnio- 
wego. P izy  sprzedaży za gotówkę odbiorca otrzy­
muje 4— 5 proc. rabatu. Ceny za najważniejsze to- j 
wary przedstawiają się za 1 metr w  centach a mer. 
następująco; M. Silbersteina atłas ludowy „60U
19,20, Klot „300“ 20,50, Klot „1000“ 42,40, Florfenti- 
no 54,40, płótno ludowe1* „80“ 14.52, płótno ludowe 
„120*1 21,26, płótno ludowe „70“ 12,78, płótno ludo­
we „90** 15,80, płótno wiejskie 15.20, płótno kra­
kowskie 15,40, prześcieradła łowickie 28,000, prze- 
śrieradłą krakowskie 28,90, wiejskie 27,80, mate- 
rja ły  obru iowe litewskie 41,60— 42,00, roletowe 
49, ręcznikowe 11,10— 15,15—15,40 (z powyższych 
cen odchodzi dla odbiorców hurtowych do 8 proc 
•jJDatu przy pokryciu rekslowem  wyjątkowo do 
-  a iM lący ), Kruschsgo i Endera muterJaly blaie

polskie pfotno 15,60—16,30, w  tej samej cenie pu- 
bjanickie, „W iktorja1* 18, „Kreas“ 12,15—13,20—
14,20, płótno ludowe 13,30, domowe 15,30, drylichy 
1-1,90— 13,30— 16,50 prteścieradłowe 25.70—2/,30—  
28,30, ręczniki 16,90, pika 18,50, płótna kolorowe 
15,10— 10,10—17— 18,50, wsypa cienka 19,00. Bieder 
mana rypsy 16— 16,60. rypsy moire 23,00, ,Genna“ 
32—39-—48, Henna G. Astarta 46,00, kaszmir 12,50.

RYNEK GUZIKÓW .
Na rynku tym panuje w dalszym ciągu za­

stój. Pom im o to zamierzają jednak fabrykan 
ci ze względu na zwyżkę w y-obów  zagranicz 
nych podnieść w najbliższym czasie ceny, 
które obecnie wskutek w ielkiej konkurencji i 
mmimuihtgo zbytu są bardzo niskie. Hurto­
wnicy spodziewają się większego zbytu na 
wiosnę, kiedy zakłady krawieckie zaczną in­
tensywniej pracować, w  karnawale bowiem 
zamówienia były jak dotychczas bardzo ma­
łe. W arunki sprzedaży są następujące: 25 do 
JO procent golowką, resztę na weksle z terrri 
nem do 3 miesięcy. Wypłacalność naogól nie­
zła. Odsprzedawey otrzymują 10 procent ra­
batu. Notują za gros: guziki częstochowskie 
Nr. 24 —  5.15 zł, Nr. 26 —  5.60, Nr. 32 —  &;.0, 
Nr. 34 —  10.30 guziki w ielkie Jo garnitu­
rów i palt Nr. 40 — 15.50 zł, Nr. i i  ~  23.35, 
Nr. 48— 31.00, Nr 50 3G zł., guziki v.łoskie i 4 
z?.,' — 15 — 18 —  18.50 —  19 —  26 —  27 zł,

guziki stanikowe N r. 26 —  2.-10, kolon w e Nr. 
34 — 4.15 zł. N r . 40 —  5.50, N r . 11 -  6.60 s i.

Z  R Y N K U  JAJOZARSKIEGO W  W A R S Z iS  
SZA W IE . Nu warszawskim  rynku ja jczarsk i* na­
znaczyła się onegdaj dalsza zniżka cen, spewwór.- 
wanu intensywniejszą nową produkcją oraz 
terznemi dowozami. Ceny kształtowały się tm 
skrzynię, zawierającą 1440 sztuk, od 230 do 236 a .  
W zależności od w agi jaj. Eksportu jeaacu tle  
mu, gdyż obecnie da się uzyskać na rynkach za­
granicznych przeciętnie około 26 dolarów za sk n y  
ne; loco granica niemiecka. Cena ta jednak jest 
jeszcze z.a niska, stanowi to bowiem około 234 zł. 
bez kosztów skrzyni, wełny na opakowanie i ro­
bocizny.

TERM IN  S K Ł A D A N IA  PO D AŃ  N A  DODATKO­
W E  K O N T Y N G E N T Y  P R ZY W O ZO W E . Minister­
stwo Przemysłu i Handlu wyznaczyło dodatkowe 
kontyngenty dla Łotwy na słonia*;, ryby słodko­
wodne, ryby w  konserwach, wędzone i solone x  
m argaryną i sztuczne masło, skóry, szmaty kożu­
chowe, obuwie, wyroby fajansowe i porcelanowe, 
wyroby 7. gumy: kalosze i buty, zabawki, materja- 
ly nieprzemakalne, ultramarynę, obucia do budo­
wnictwa, pudełka do Konserw Dez wytłoczonej 
firmy i linoleum. Pozatera wyznaczono dodatko­
we kontyngenty na ryby dla Jugo&ławji. W  celtt 
uzyskania pozwoleń należy składać podania w  i* 
zbach handlowych do dnia 11 lulago br. włącznie.

Wesoły KaclR
PO R S Ą D N Y  C ZŁO W IE K

—  Powiedz mi, mój drogi, dlaczego w łaściw ie  
targowałeś się tak z krawcem, skoro W iesi że 
mu i tak nie zapłacisz?

—  Ale uie chce, ażeby za dużo stracił.

PO W Ó D  —  A L E  1*0 CZEGO
—  Czy warjactwo jest powodem do rozwodu,?
—  Nie, pie do małżeństwa.

TO Z A L B 2 Y
—  Czy jest pan kasjer?
—  Niema go.
—  A  kiedy wrócić?
—  To zależy od ław y  przysięgłych.

NADESŁANE.
ru k ryk *  t ę  r e d a k c ja  n ia  a a p e

itaranltm  Komitetu Obywatataklego
odbędzie się w  dniu 12-go lutego 1927 roku 
w Salach Tow. Rolniczego, plac Szczepański 9

DANCING
połączony z licznem i niespodziankami

Stroi* w iaczorow *.

Początek o godzinie 9 wieczór.
Dochód przeznaczony ca urucho nienie roapo “ «ti i piata 
Dtp. Różę Rockową Bursy dla W ychc*. Zakłada diaafft

Z sali koncertowe!
II. Poranek symfoniczny. - „Eliasz1*. Mendelsohua.

Dyrygent II poranka symfonicznego p. Massini 
posiada wielką odwagę, skoro porywa się z takie- 
mi kwaji.lkacjami muzycznemi na V. symtonję 
Beethovena. Poza wyrazistą gimnastyką rękami, 
jakgdyby walcząccmi z niewidzialnym przeciwni­
kiem nic w  nim nie wskazuje ani na dyrygenta, 
ani muzyka stojącego na jakiej lakiej wyżynie or- 
kicstralnej, czego przekonywującym zu pełnie  do­
wodem był wybór reszty programu; „Poemat ru­
muński11 (broń Boże, nie rzymski jak wielu sądzi­
ło) autora Enesco nie ma w  sobie nic z poematu 
lub poezji, natomiast duło trywialności i hałaśli­
wości pseudoludowoj, a rumuńskiej brutalności, 
zaś uwertura operowa Lalo  nadęta nienatural­
nym patosem i reminiscencjami z innych auto­
rów prosi się o pozostawienie jej na wieki w  spo­
koju i niefatygowanie na deski sceniczne lub o- 
perowe. Dorobek muzyczny I.alo (liczbowo wcale 
znaczny) skoncentrował się wartościowo jedynie 
w  skrzypcowej „Syinfonji hiszpańskiej1, reszta 
poszła w  niepamięć, zapewnie zasłużoną. Skąd tc 
dwa utwory znalazły się w  tak doslojnem towa­
rzystwie V symtonji Beethovena? Nieporozumie­
nie to należy zapisaó na debet kapelmistrza, któ­
rego muzykowanie nie wyszło na tym poranku 
poza mierny dyletantyzm. Po Berdjajcwie wybór 

. śliwy.
Towarzystwo Oratoryjne pod pracowitem i peł- 

nem poświęcenia kierownictwem p. Barańskiego j 
poraź pierwszy zdecydowało tlę na wykonanie j

wartościowego dzieła oratoryjnego. „Eliasz" Mon- 
delsohna należy w raz z „Paw łem " wciąż jeszcze 
do stałego repertuaru i rzeczywiście wykazuje 
do dziś żywotność ze względu ha mistrzowskie 
traktowanie partji wokalnych, zwłaszcza solo­
wych, nietyle może w  ujęciu i oddaniu tekstu U# 
w  szlachetności linji m e lo d y jn e j .

Strona dramatyczna utworu nie stoi na wyży­
nie i dlatego ostateczny efekt dzieła jest nieci) 
monotonny i nużący. Podobnie jak w  wielkiej czę­
ści dziel Mcndelsohna tak i w  tym dużo wody  
rozcieńczyło wino prawdziwej głęboiuej muzyki; 
ciężar gatunkowy cierpi na doskonałej, przesy- 
metrycznej formie. Ciekawą rzeczą jest, że utwór 
ten o podłożu wybitnie i zasadniczo tydowskiem, 
skomponowany prz.ez Żyda (choć przechrzczone­
go) nie posiada ani śladu żydowskości w  muzyce, 
choćby nawet w  postaci zwrotów synagogulnych 
Zupełnie nic. N ie wiem, czy to wynik świadome­
go omijania, czy innej przyczyny, ale charakte­
rystyczny objaw, niespotykany nawet u autenty­
cznych aryjskich kompozytorów.

Wykonanie było o tyle połowiczne, że poza 
kwintetem smycz.kowym, fortepianem i fisharmo- 
nją brakło całej orkiestry dętej, przez co koloryt 
i moc zniknęły. Ohóry bez zarzutu odnośnie do in­
tonacji i pewności. Z solisiów należy wymienić 
pp. Lachman- Milewska, Mossakowskiego o ol­
brzymim, dźwięcznym głosie i Stępniowskiego. 
Dyrygentowi p. Barańskiemu należy się uznanie 
za troskliwe przygotowanie tego bardzo trudnego 
utworu Dr. Henryk Aptt. ,
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Antysemityzm w Rosji sowieckiej
Bucharin o antysemityzmie. — Tendencje antysemickie w szeresach 

komunistów. — Walka z „burżuazfa”  żydowska*
Moskwa (Ż A T ). W  Leningradzie odbyła się 

niedawno konferencja partii komunistycznej 
yv okręgu leningradzkim, na której wygłosił 
czterogodzinny referat Bucharin. W referacie 
tym  ni. in. omówiono również sprawę w zro­
stu antysemityzmu w  Rosji sowieckiej. G łów­
ne źródła antysemityzmu, powiedział Bucha­
rin, są następujące: W  okresie komunizmu
Wojennego zostało ogołocona drobna i średnia 
burżuazja, zaś sabotująca inteligencja zosta­
ła wpchnięta ze swych pozycyj. Gdy potem 
dozwolony został wolny handel, średnia i dro 
boa burżuazja żydowska zajęła miejsce ( ! )  
burżuazji rosyjskiej. Analogicznie sprawa 
się przedstawiała wśród inteligencji: zdolnie j 
sza i bardziej ruchliwa inteligencja żydowska 
gdzieniegdzie zajęła stanowiska sabotującej in 
teligencji rosyjskiej. W zrost antysemityzmu 
potęguje się jeszcze wskutek tego, że w  w ie l­
kich miastach Rosji Centralnej skupili się ka 
pitaliści i inteligenci żydowscy, którzy przy­
b y li z okręgów zachodnich i południowych. 
Rosyjska drobna burżuazja oraz bezrobotni 
w idzą jedynie tę drobną garstkę Żydów, nie 
w idzą zaś licznych niezamożnych obywateli 
żydowskich rzesz małomiasteczkowych. D la­
tego też śród zacofanych elementów drobno- 
aueszczańskich budzi się uczucie zazdrości o-

raz nienawiści narodowej.
Należy prowadzić z antysemityzmem zacie­

kłą walkę, powiedział Bucharin. Nawet w 
szeregach komunistycznych dają się zauwa­
żyć tendencje antysemickie. Jest to odwrotna 
strona m ruga jącego  się w ielkorosyjskiego 
szowinizmu. W yraża  się to napozór w  nie­
w innych dowcipach, anegdotach o „żydkach" 
i td. Z  temi objawam i należy walczyć stano­
wczo. Z  drugiej strony nie należy sie szcze­
gólnie hamować w  stosunku do „nepmana" 
żydowskiego. Należy walczyć z antysem ity­
zmem, lecz nie trzeba się bać twierdzenia, że 
„iiepm an" żydowski jest względem nas nie 
mniejszym  wrogiem  niż „nepman" nie żydów 
ski. Jeśli t. zw. „czarnosecińslwo' z pierwsze­
go okresu rewolucji znów się staje lak czę- 
stem zjawiskiem , należy z tern walczyć, ale 
nic ma powodu ukrywać, że są Żydzi zam o­
żni oraz biedni, zamożni zaś Żydzi są naszy­
m i wrogami, podobnie jak zamożni Rosjanie. 
Kto stara się te różnice zacierać, spizyja ty l­
ko antysemityzmowi Należy piowadzić bez­
względną walkę nawet przeciwko pozornie 
„n iew innym " zwrotom i anegdotkom żydow ­
skim, żadna ideologja nie tworzy się odrazu 
lecz stopniowo, należy więc ją wykorzenić 
jeszcze zanim ona się rozrosła.

°§o-

Proces Schwarzbarta, a druga 
Międzynarodówka

W  Paryżu ma odbyć się w  najbliższym cza 
Sie konferencja drugiej m iędzynarodówki. 
Specjalna kom isja m iędzynarodówki złoży 
sprawozdanie o stosunkach żydowsko ukra­
ińskich w  związku z procesem Schwarzbarta. 
Sprawozdanie oczekiwane jest z zaintereso­
waniem, albowiem będzie ono zawierało oce­
nę roU Petlury w  współżyciu żydowsko ukra- 
ińskiem. M aterjały w  tej sprawie dostarczyli 
żydowscy członkowie prezydium miedzynaro 
dć tt ki, Abram owicz i  Locker.

Mienia w manie .MMAT-
W  Berlinie rozpoczęła się konferencja w  

Sprawie obcokrajowców pod przewodnictwem 
Dra Leona Motzkina. Konferencja ma rozpa­
trzyć środki w  sprawie pomocy osobom, któ­
re z powodu zawikłań powojennych znalazły 
zię w  takiej sytuacji, że nie są obywatelam i 
żadnego państwa i m ają z tej przyczyny tru­
dności na każdym kroku. Szczególnie w iele 
znajduje się takich osób w  Polsce. Na konfe­
rencję przybył z Genewy p. Aberson.

Dalsze ograniczenia emigra­
cyjne do Ameryki

W aszyngton (Ż A T ).  Sprawę zezwolenia na 
przyjazd poza kwotą krewnym dcklarantów 
rozpatrywała znów kom isja intigracyjna kon 
gresu, lecz żadna uchwala w tej sprawne je­
szcze nie zapadła. Żydowscy członkowie kon­
gresu golow i są poprzeć w  ostateczności wnio 
sek Johnsona, który nie zezwala na wpuszczę 
nie do kraju 35.000 żon i dzieci deklarantów 
poza kwotą, lecz daje im  jedynie pierwszeń­
stwo w  rantach ustalonej kwoty. Wniosek 
len domaga się natomiast wpuszczenia po­
za kwotą rodziców obywateli amerykańskich. 
Ponieważ wszystkie dalej idące wnioski u- 
padły, w ięc żydowscy członkowie kongresut 
poparli wniosek Johnsona, lecz Johnson o- 
swiadczył na posiedzeniu komisji, że zamie ­
rza ograniczyć swój własny wniosek, ponie­
waż sądzi, że pozwoli on na przybycie znvt 
w ielk iej ( I )  liczby imigrantów.

A U T O N O M IC ZN Y  OKRĘGI ŻY D O W SK I. Z Ro­
sji donosi Ż A L :  Praca przygotowawcza do stwo­
rzenia żydowskiego okręgu autonomicznego w  
gub. chersońskiej jest już na ukończeniu. Okręg

ten obejmuje obszar IS.óOO dziesięcin ziemi i za­
w iera 10 osiedli. Zostanie stworzonych 7 rad w ie j­
skich: pięć żyLiwskich, oraz 2 rosyjskie. Ludność 
tego okręgu składać sic będzie ■/. 1-1.390 Żydów, 
413 Niemców oraz UHM Rosjan.

M. M. I tSYSŻKIN PR ZE W O D N IC ZĄ C Y M  TO­
W A R ZY S T W  P R ZY .lA C lu i, LK .I NAR O D Ó W  W  
PAWJ&sT Y k Te . W  Palestynie ukonstytuował się 
związek „Towarzystw  przyjaciół L ig i Narodów", 
który zgłosił swój akces do światowego związku  
towarzystw  przyjaciół Ligi Narodów  z siedzibą 
w  Brukseli. Na zebraniu konstyturyjnem prezesen  
związku palestyńskiego obrany został M. M Usy- 
szkin, zaś przewodniczącym egzekutywy —  p. D /- 
. enaoff.

BA R  ON ED M UN D  R O TSZYLD  ofiarow ał samo­
rządowi miejskiemu w  Tei A w iw ie  swój portret 
w  artystycznein wykonaniu.

LU00 D O LA R Ó W  D L A  U C Z C Z E N IA  P R E Z Y ­
D E N T A  CO O LIDGE‘A  N A  R ZE C Z  K A M P A N J I  
PA LE ST Y Ń SK IE J . Ludność żydowska Nort- 
bampton rodzinnego miasta prezydenta Coolióge'a 
ofiarow ała 1000 dolarów na rzecz kampanji pa­
lestyńskiej, dając w  ten sposób w yraz uznania dla 
prezydenta Coolidge‘a, za jegó życzliwe przyjęcie 
dr. Weizmana w  Białym Domu.

PA M IR C I MEDEMA. W  wielkiej sali „For- 
wertsu" w  Nowym  Jorku odbyła się wielka aka- 
demja ku czci Medema w  rocznicę jego śmierci. 
O życiu i czynach znanego działacza robotniczego 
przemawiali Gurewicz, L ilw ak  i inni.

N A U C Z Y C IE L E  P A L E S T Y N Y  N A  KONGRE­
SIE  wychowawczyni Związek nauczycieli hebraj­
skich w  Palestynie został zaproszony do w ysła ­
nia delegatów na św iatowy kongres wychowa w - 
cz, zwołany przez międzynarodowe zrzeszenie o r­
ganizacji wychowawczych. Kongres ma się od­
być w  Toronto w  sierpniu.

N A D R A B IA  K U CK  W Z Y W A  DO P R A C Y  N A  
R ZE C Z  P A L E S T Y N Y . W  związku z wyjazdem ra­
bina Ostrowskiego do Polski w sprawie akcji na 
rzecz Keren Hnjessod, wydał nadrabin Palestyny 
Kuck płomienną odezwę do Żydów na całym św ię­
cie, wzywającą ich do składania oFiar na rzecz od 
budowy Palestyny.
3 M IESIĄCE  W IĘ Z IE N IA  Z A  Z N IE W A Ż E N IE  

R A T H E N  VI A.
Redaktor odpowiedzialny pismą „Dcutscbes Tage- 
b la lt1 dr. Lippei t został niedawno ukarany za 
znieważenie minstra Mirtsicpera. Ostatnio dr. Lip- 
pert znów został skazany na 3 miesiące więzienia 
za dotkliwe znieważenie w  artykule pamięci zmar 
• go Waltera Rathenau‘a.

NAD E SŁAN E .

Z okazji zaręczyn pierwszego założyciela i 
byłego długoletniego prezesa naszego Stówa 
rzyszenia, p. Dra Eljasza Weinbergera z p. u i- 
zelą Loblówną z Krakowa, składamy imieniem 
tut. obywatelstwa i m łodzieży żydowskiej naj­
serdeczniejsze gratulacje.

Wydział Stowarzyszenia „Heatid"—  
Przyszłość w  Wieliczce.

I / n i i n f u ł  f l T U "  u l .  G e r t r u d y  8 8  (wejście od  plant)
I ł i t n f l l B !  I 11 I  Telefon S23. —  N ow y  p rogram  — Codiiennle  
I l U U U l b l  «|Ulll [-.nedetawienie od g. »-le j wlecz. Watęp wolny

Z  TEATRU.

„Ludzie1 Haseuclewcra
w  U JĘ C IU  SCENICZNEM  P. PIEK AR SK IEG O .

N ow a  forma w  teatrze
Nazwijm y futuryzmem wszelkie nowatorskie 

poczynania, chociażby p. Jalu Kurek, młody amba 
sador Marinettiego jak najgwałtowniej przeciwko 
temu protestował. Częnimy to tylko dla wygody  
orjentacyjnej. Teatr opierał się nowym formom, 
W przeciwstawieniu do plastyki i poezji, które ła ­
twiej się poddały naporowi futuryzmu.

Alt. i teair nie może długo bronić okopów kon­
serwatyzmu.

* * *
N ow a forma —  to nowe prawo sztuki.
P raw o  jest z natury konserwatywne, gdyż ko­

dyfikuje tylko to. co już zaistniało. P raw o  jest 
zacofaniem. Życie bowiem się zmienia, rodzi się 
sow a treść, powstaje nowe oblicze człowieka.

Zmieniło się oblicze współczesnego człowieka. 
Inny jest jego lylm  życia, inna dynamika, inny 
patos dystansu.-

N ow a forma —  to nowe rewolucyjne prawo, n- 
siłujące odcyfrować, skodyfikować zygzaki duszy 
człowieka powojennego.

¥ * *
^Ludzie łiasenclevera nie są wcale krzykiem

duszy, tylko płaczem, somnabulicznym snem, ci- 
chem łkaniem, modlitwą o miłość

Mam żal dc p. Pocbmarskiego, że w  swej re­
cenzji, nawskróś uczciwej !  lojalnej, nazwał to 
dzieło bolszewickiem. W  odrodzonej Polsce tego 
rodzaju tendencje nie powinny mieć miejsca —  
twierdzi p. Pochmarski. A le  czy bolszewizmem  
nazwać można każdy protest przeciwno istnieją­
cemu porządkowi rzeczy, czy każde dzieło, zro­
dzone z miłości człowieka z głębokiej litości nad 
jego niedolą zabić musimy w  oę2ach w rażliw ej l a  

demagogję opinji publicznej —  nazywając je bol- 
szewickiera?

Czemu p. Forhmarski, którego uczciwość i lo­
jalność wysoko cenię, złożył pokłon tej dem ag1-
gji?

Nie mam natomiast żalu do p. Wohnuta z Na­
przodu albowiem p. Wohnut nie zadął sobie wcale 
trudu, by dzieło zrozumieć. P isa ł więc bez zrozu­
mienia, a o to żalu mieć nic można.

* * *
„Ludzie" Hasenelevera byli dia p. Piekarskie­

go tylko kanwą dla jego koncepcji reżyserskiej, 
tylko odskocznią dla nowych pomysłów. P. P ie­
karski ma namiętność teatru, którą łączy z odw a­
gą do uowości.

Ludzie grający meble i dekoracje to tylko jedna 
droga, jeden eksperyment Chodziło o wydobycie j

rytmu dzieła, o duszę utworu. Forma musiała 
więc być ostra, urywana, szybka, jak uderzenie 
sztyletu ,gwałtowna jak piorun.

Teraz p. Piekarski przygotowuje „Głaz granicz­
n y 1, gdzie znowu inną obiera drogę, inne przygo­
towuje „niespodzianki1.

W  niedzielnym doualku literackim dajemy od­
czyt p. Piekarskiego wygłoszony w  „Kollegjum  
W ykładów  Naukowych". Czytelnicy nasi Dętlą 
cierpliwi do niedzieli.

* * *

Można mieć przeciwko eksperymentowi mnóst­
w o zastrzeżeń. Przedewszystkieni zaciera ilu/ąę 
teatru. Nie wydobywa wszystkich akcentów tra­
gizmu. W ysuw a na pierwszy plan prymityw de­
koracyjny. Mimo to uznać się musi, że ekspery­
ment był ciekawy i oryginalny.

Dlatego nie rozumię przemówienia p. P iotrow ­
skiego podczas dyskusji w  „Kollegjum W ykla- 
kuw Naukow ych1. Nie należy rzucać kłody pod 
nogi p. Piekarskiemu, powinno się uznać wysiłek  
uszanować odwagę do nowości i pomóc mu w  tej 
pracy. P. Piekarski w  naszą zatęchłą krakowską  
atmosferę wnosi świeży pow iew  tęsknoty za inną 
sztuką. Piwie się gorączkowó do pracy, ale brak 
mu prawdziwego warsztatu pracy. Oby się tylko 
nie zniechęcił, oby nie machnął na wszystko ręką

Szkoda byłaby, wielka szkoda. M. Kanfer.
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■  Najpiękniejszy Mm francuski
■  "e d łu g  pow ieści P io tra  Benoit
■  tw órcy „A tlan tydy*

b
Kinc „Warszawa** | Nowa senzacja dla Krakowa!

Dziś premiera na ekranach dwu najw iększych kinoteatrów
| K i n o  „ U c i e c h a *

WŁADCZYNI LIBANU Senzacyjuy dramat miłosny 
w  12 aktach 

całość w jednym  program ie

Rzecz dz ie je  się w Palestynie — w pleknej, słonecznej Syrii —  w przecudnym  Damaszku —  w Beyruc3e<

W  rolach głów nych : A f l f i t t e  M a r t H l ł ,  nowa znakomita gw iazda francuska, oraz A n d r z e j  P e t r o w i t c h ,

P r i t a d t l  w i a n i a  I ^  „W arszaw ie " 515, 715 i 9T5 —  w  n iedzielę od godz. 3‘15 popoł. 
a  *  I W  „U ciesze* o godz. 5, 7 i 9 — 'w  niedzielę od godz. 3 popoł.

K i n o  „ U c i e c h a
•t A b y  umknąć ścisku prosim y uprzejm ie przychodzić 

na p ierw sze przedstawienia Kino „Warszawa ift

Odpowiedzi „Lekarze t omowego"
^h Z Y G N Ę B IO N A : 1) Jeżeli przyczyna tej ile- 

jjF jji i (jja Pani samej jest niejasna, to powinna 
, ar zasięgnąć rady neurolog i—psychoanalityka, 

—  być. może —  tę sprawę wyjaśni. 2) Dwa  
razy dziennie zmywać twarz apteczną benzyną i 
2a>"az potem pudrować („Miraculum ", z zagranicz- 
n^ck „Houbingat ”) 3) Prawdopodobnie istnieje
^ ią zek  z tą depresją, wobec czego leczenie, zale­
j e  od tamlcgo. 4; Wstrzykiwania arszeuikowe, 
Zażywanie Kola- lecytyny lub phyliny. BAKT. 109: 

Gbącność tych bakteryj jest niewątpliwie anor- 
i może być podstawą najrozmaitszych dole- 

®j*woścł. 2) Istnieją specjaliści dla leczenia eho- 
r°^ dróg moczowych t. zw. „urologowie". W lym 
Wypadku jednak wystarczy konsultacja dobrego 
jAternisty. Ż A LN I EBESOAYANY NR. 18: 1; Na p>- 
anie to znajdzie Pan odpowiedź w' artykule .,Ee- 
a*za dom owego’ z dnia. 8 bm. 2) W  brw i weie- 
~ spirytus salicylowy, rzęsy zmywać roztwo- 

reih boraksu. 3) Trzeba wprzód wiedzieć, jaka jest 
^fzJ’czyna, wywołująca te skurcze żołądka, i do- 
gero od. lego zależy leczenie. N IE P E W N A : 1)

.Wypuszczamy, że rozchodzi się o przepłukiwa- 
nia Pochwy, a nie macicy (jak Pani pisze;. Proszę 
nam opisać rodz.rflj cierpienia i —  o ile możności - 
P°dać brzmienie owej recepty. 2) .Skuteczność ich 
•*est ta sama, pod warunkiem u cz.em Panią musi 
N*e\Vnić aptekarz/.żi- dany preparat oprocz. wycią­
gu
*d
C jt 
nie

Z jajnika nie zawiera —  jak się to czadami 
arz.a —  żadnych inyeli składników. ( IE R P IĄ -

Może to być reumatyzm stawowy. Czy Pan 
gorączkuje i czy stawy przylcm nie są obrze-

JED NO B R E W A  B R U N E T K A : 1) Jest' to wy- 
, Zlelina, wydobywająca się z dc óg rodnych; b id a , 

Zielonkawa lub brunatno podbarwiona. W y- 
 ̂ >0Wać może w  każdym wieku Przyczyna: cho- 

J/ty pochwy, szyjki macicznej, macicy i inne. 2) 
j e szkodzi. A N I: 11 Kąpać nogi w  słonej wodzie 

•fcasowijp 2) Codziennie Garść soli na wiaderko 
2) Nie szkodzi cerze. 3) Nic innego poradzić 

. ahi nie możemy. Sublimat nie utlenia włosów, 
ywać w  czasie perjodu 3 razy dziennie po 

Pigułki „Haemostanu“. SM UTNA: 1) Znaczną
?kszość wypadków udaje się doprowadzić do

zupełnego wyleczenia i to nieraz w  krótkim cza­
sie. 2j 1 owszem. Bez zaufania do swojego lekai/.a 
j.ie wyleczy się Pani z tego cierpienia. M Ę ŻC ZY ­
ZN A  32: Powód, który Pan nam podaje, jest mato 
prawdopodobny. Musi być inna przyczyna może 
anemja?) W  każdym razie bez badania nie może­
my tu radzić. W  ADO W I AK: 1) Myć czoło gorącą 
wodą i mydleni; w ciągu dnia 2— J razy zmywać 
rozcieńczoną wodą kolońską; na aoc 3 proc. maść 
siarczana 2' Nic groźnego. 3) Brzegi i kały nosa 
smarować maścią bo row a  Wnętrze nosa przepłu­
kiwać wodą z sofą. P A N N A  Z PODGÓRZA: Niech 
Pani lekarz zaordynuje zażywanie thelyganu albo 
jeszcze lepiej wstrzykiwanie tego preparatu, a 
wspomniane zaburzenia ustąpią AKADEMIK, 
N IEPO ŁO M IC E : 1) Uregulować życie płciowe. 2) 
Kąpać -o  wieczór nogi w  cieplej wodzie. K. Z. 
Z A K O P A N E . 1) Zdaje sic, że Pan zupełnie fałszy­
wie tłumaczy sobie Swoje dolegliwości. Wydaje 
sic umil — o ile oczywiście, polegać można aa 
opisie — że rozchodzi się tu o zwyczajny katar 
cewki moczowej. Pewmość w tym względzie uzy­
skać można tylko przez preparat mikroskopowy. 
2, O ile przypuszczenie nasze okaże się słusznem, 
1o nie widzimy konieczności zaniechania. .TOTKA 
310: T  Pędzlownć nogi co kilka dni wodnym. 20- 
procentowym roztworem formaliny. 2) W ym aga  
z b a d a n i a  prze ' neurologa. 3; Wcierać codziennie 
w skórę głow y spirytus salicylowy i naświetlać 
‘iL razy w  tygodniu lampą kwarcową. U R S Z U L A -  
1) Patrz „Zainteresowany Nr. 18 p. 2. 2) N a  noc 
maść iclityolowa 5 proc. 3) Przy narażeniu się 
powtórnem na odmrożenie dolegliwości wrócą, i )  
Może wywołać oziębłość w  małżeństwie. 5) M ał­
żeństwo 6) Nie doznawanie normalnych wrażeń, 
siad oziębłość. 7) Może. 81 KaloJont lub odol. 9) 
Musimy wiedzieć, czy ta czerwoność jest następ­
stwem odmrożenia. A l.F A : 1' Gimnastyka szwedz­
ka, masaż i obcisły stanik. 2' Jeść dużo owoców  
jarzyn, kompotów, miodu. Rano na czczo szklanka 
zirauej wody. Masaż brzucha. 3) Patrz „Zaintere­
sowany Nr. 18“ p. 2 

(Reszta odpowiedzi w  następnym dodatku).

Niemiecka afera Dreyfusa
Z a s a d z e n i e  n a d p r o k u r a t o r a  F r l e d e r s a .

K ry ń s k i nadprokurator Dr Frieders zasą-
z°ny został na 5 miesięcy więzienia, a spra- 
a ta wywołała w  Nienlczech powszechną 

Ser>sację. T ło  tej sprawy jest następujące:
W  Turyngji rządził dotychczas iząd pra­

s o w y ,  opierający sic głównie na grupie na-
°Uu\vych socjalistów, na czele klóryeh stoi 

pław iony lałszerz i paszkwilant anlysemicki 
r Dmtcr. Solą w oku nowego rządu byl pre- 

?ióetit banku państwowego w Turyngii, Żyd 
z Pochodzenia, Loeb. Przeciwko tiienm wdro-
z°iio ca]p ‘szereg procesów karnych, które 
2»ęki interwencji uadproku: aloi a FiicJersa 

lir2ędnika oh|ektywncgo, zostały za.stanowio 
r'e- Podwładnym Friedersa byl prokurator

który otrzymał od swego przełożonegor lól,
\vytażne polecenie, by zastanowił przeciwko 
Tubow i dochodzenie karne o fałszywą przy- 
^ S ę . Gdy akta były już gotilwo do <'desła- 
*'» do sądu. zjaw ił się nagłe w biurze pro- 
urator F161, usunął z aktów' wniosek na za 

_l9no\vieńie śledztwa, wystawił inny wniosek 
^°d względem form alnym  i zewnętrznym u 
erzająco podobny do pierwotnego i podsunął 
^einu przełożonemu Friedersowi m iędzy in

sku zna jduje sic podpis Firedersa, przeto w y ­
toczono Friedęiuu.w i skargę o fałszywe zezua- 
nią jirzcd sądom i zasądzono.go na pięć rnie- 
ioi więzienia.
Niemiecką pro>a demokratyczna porównu­

je ten skandal sądownictwa z aferą Dreyfusa 
ś domaga się 1 stanowczo zniesienia wyroku.

Wiadomości z kraju
L i s t  z  J a r o s ł a w i a■

Pusit-dzt-uir ltady Onnuy W j/uaniowt j. —  Zjaod 
OKregow y Cliahn-u - Otr ar% ie ( * j telni Ludowej.

Kor. v»1 Jarosław,. *& lutego.
Na oslaliiiein posii-il/cniu ttarły Gruiny Wyzna­

niowej wygłosił Iow. Dr. Spatz przed przysląpie- 
i icm do poirądkri dziennego, przemy,wieuie po~ 
więcone pamięci błp. Wodza duchowego żydo- 

stwa Achad- Haama Mowy tej wysłuchała Rada 
.sl.ojąco, poczem na wniosek Dra Spatza zapa lła  
•jednomyślnie uchwała wysiania pisma kondolen­
cyjnego do wdowy Achad llaam a i urządzenia 
żałobnego nabożeństwa w  Synagodze, na klórem  
Babin miejscowy w'ygiosi uroczyste kazanie

Z kole przystąpiła Rada do dyskusji budżeto­
wej nad prelemiuarzein przedłożonym Radzie 
przez komisję budżetową.*Dyskusję budżetową o- 
twcrzyl krótkiem przemówieniem prezes J. Stri- 
sower, który wskazał na ciężkie położenie Źydo- 
siwa, uniemożliwiające w ouecnym okresie nało­
żenie na ludność miejscową większego podatku 
dctnestykalnego. Z tego leż punktu widzenia Ko­
misja budżetowa wychodząc, nie mogła uchwalić 
z wyjątkiem Tarbutu wyższych subwencji na cele 
społeczne, kulturalne i narodowe, aniżeli w  ubie­
głym rotu. Jak z preliminarza budżetowego w y ­
nika, subwencja dla Tarbutu w ęnosi rocznie 
12CK zł. na Z. F. N. 900 zł. (wpis do Złotej K sięgi) 
dla tow. Ezra 2U0 zł., dla Koln Kobiet Żydowsidcfa 
150 zł., stypendjum dla słuchacza Uniwersytetu he­
brajskiego w  Jerozolimie 300 zł. Cyfry powyższe 
świadczą najlepiej, iż Rada Wyznaniowa ma na­
leżyte zrozumienienie dla ruchu narodowego i dla 
dzieła odbudowy siedziby żydowskiej w  Palesty­
nie. W  dyskusji nad preliminarzem budżetowym 
zabrali głos tow. Dr. Spalz i Dr. Ressler. Dr. 
SpTiz nawiązując do przemówienia prezesa W  
sprawie złego położenia gospodarczego żydostwo 
oświadczył, że partja sjonistyczna jako na wskróa 
demokratyczna nie może wyjść na ulicę żydowską 

i z hasłem wyższych podatków domestykalnycn, W  
obecnym okresie, stąd też musi zgodzić się na 
przedłożony preliminarz, który wprawdzie nie za- 
dawalnia pod każdym względem żądań sjonistoW, 
ale różni się dodatnio od poprzednich prelimina­
rzy budżetowych, które żadnych subwencyj na ce­
le narodowe me przewidywały. Spodziewa się, że 
z poprawą stosunków ekonomicznych subwen­
cje na cele narodowe będą z pewnością większe, 
a wówczas preliminarz budżetowy będzie w  cy­
frach dokładnie przedstawiał wszelkie prądy nur­
tujące życie społeczne żydostw’a. D rugi mówca 
Dr. Ressler przedstawił w  swem peinera polotu, 
tieściwem i pięknem co d.o formy przemó vieniił 
zasadnicze zmiany, jakie zaszły w  Radzie W yzna­
niowej od tej chwili, kiedy sjoniści weszli do Ra­
dy. Niema instytucji społecznej, kulturalnej, Wtó­
ra by nie otrzymywała stałych, roczryęh subwen­
cji od Rady Wyznaniowej. Gmina nasza była  
pierwszą, która uchwaliła demokratyczną, ordy­
nację żydowską, jedną z pierwszych gmin, która 
uchwaliła roczne subwencje na Kereu Hajessod i 
Keren Kajemet. Słow'cin, Gmina nasza dzięki s w e j . 
działalności stała się wzorową gminą żydowska, 
ale i ta naw'et nas sjonistów w  zupełności nie za- 

j dawalnia. Z naszego punktu widzenia Gmina ma 
nittylKo subwencjonować, ale kierować i w ła-

nemi aktami ten nowy wniosek, żądający 
dalszego ścigania Loeba, do podpisania. Ten, 
nie podejrzewając niczego i przypuszczając, 
że ma przed sobą pierwotny wniosek, podpi­
sał sfałszowany przez swego zastępcę w nio­
sek zupełnie inny. Na podstawie tego fałszer­
stwa wyznaczono rozprawę przeciwko Loe- 
bowi, na której nadprokurator Frieders m iał 
tungowa* na skulek nagłego zarządzenia 
władz, obok prok. Flóla. Frieders jednak, zor 
ientowawszy się w całej tej aferze zrzekł się 
funkcji oskarżyciela. Mimo to na rozprawie 
Flól oskarżał dalej, żądając poitora lat w ię ­
zienia dla Loeba Sąd przysięgłych uwolnił 
jednak oskarżonego od w iny i kary.

Zamiast wszcząć dochodzenie przeciwko Ftó 
łowi o sfałszowanie dokumentu, rozpoczęto 
nagonkę przeciwko Fiiedcrsowi. Skorzystano 
z rozprawy przeciwko redaktorowi socjalisty­
cznego pisma ,,Das Volk", które w  oslry spo­
sób zaatakowało rząd tuiyngski z powodu na 
yonki p izeciw  Loebowi. VF 1ym procesie ze­
zna! Friedeis jako świadek, że yloł drugiego 
zmienionego wniosku wcale mu nie przedsta 
wól. Ponieważ jednak na lym  drugim wm o j snyin kosztem utrzymywać całe szkolnictwa żydo-
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wskie; słowaia tyć ośrodkiem żydowskiego ży- 
ttia narodowego. My sjoniści jesteśmy o letn jak 
najgłębiej przekonani, że idea ta zostanie w  naj­
krótszym czasie zrealizowaną, a dzisiejsza Gmina 
-Wyznaniowa ustąpi miejsca żydowskiej gminie 
narodowej. Mowa Dra Resslera w yw arła  tuk na 
wszystkich członkach Mady jak i na licznie zebra­
nej publiczności bardzo silne wrażenie.

iW ubiegłą niedziele odbył się w nas/.eui mie­
ście Zjazd okręgowy Organizacji Chakeowej z 
miast Rzeszów, Rozwadów, Rudnik nad Sanem, 
Przeworsk, Jarosław  i Pruchnik. Na zjeździć, któ­
rego obrady prowadzone były wyłącznie w  języ­
ku hebrajskim, referował delegat Centrali Chalu- 
cowej, śliwka, który niedawno przybył z Palesty­
ny, celem instruowaniu i  aoatrotowonia ruchu 
chalucowego, o obecnej sytuacji w  Erec. O zada­
niach Rady Okręgowej raferowal drugi delegat, 
Fratz. W  a j 41 wywodów delegatów Centrali Owo  
wskiejj poWołauy ilo życia Radę Okręgową Cha- 
lucową a siadaitę w  Rozwadowie, do której na­
leżą dwaj caloakowie Jarosławskiego Cfaalucn.

Staraniem orga nizacji Gejrej-Mizraclii powstała 
v. lokalu Organizacji Sjonistycsaej —  Rayteinia 
ludowa. Uroczysta otwarcie tej ważnej placówki 
towarzysko- kulturalnej w  naszem mieście, od­
było się w  obecności delegatów Gminy W yzn, 
Org. Sjonistycznej, i wszystkich stowarzyszeń na- 
itadowyeh i społecznych. W  przemówieniach swo­
ich wszyscy reprezentanci podkreślili z radością 
fakt powstania tej instytucji. Reprezentant Org. 
Sjon. Dr. Spali podkreśli! gotowość wydatnega 
poparcia tejóe instytucji ao strony Komitetu Lo ­
kalnego, podobne oświadczenie złożył imieniem 
Rady Izr. Gminy Wyznaniowej Dr. Ressler, który 
podkreślił w  swem przemówieniu zrozumienie, 
jakie posunda obecna Rada Wyznaniowa dla wszel 
kich celów kulturalnych i społecznych żyd Dstwa. 
Również i  nowoutworzona instytucja Uczyć tno- 
•e na poparcie Gminy. Spodziewamy się, że istnie­
nie i rozwój tej inatyucji przyczyni się w  znacz­
nej mierze do ożywienia ruchu ajonjstycznego, a 
fctkal komitetu lokalnego, mieszczący w  sobie 
dtytelnię, słanie się ośrodkiem całego życia żydo­
wskiego w  aasacm mieście. 1. L.

Delegacja gimnazjów hebraj­
skich u min. Dobruclciego

Onegdaj prayjął minister oświaty p. Dobrurki 
Onłngację zjazdu gimnazjów hebrajskich. W  imie­
niu zjazdu przedłożył p. Gordon ministrowi me- 
morjał o położeniu szkolnictwa hebrajskiego w  
Polsce, Minister Dobrucki oświadczył, że rząd nie 
powinien przypatrywać się tylko biernie szkolnic­
twu żydowskiemu, lecz także pomyślnie załatwić 
prawne i pedagogiczne jego postulaty. Mini­
ster przyrzekł w  najbliższym czasie zamianować 
wizytatorów hebrajskich gimnazjów, którzyby o- 
panowali całkowicie język hebrajski, i przypuuz- 
« * « ,  że w  najbliższym tygodniu zastanie ta sprawa  
całkowicie załatwiona.

K O NFERENCJA  „MfiZBACHI*. Dnia 6-go mar­
an odbędzie się w e Lw ow ie konferencja wscoo- 
dnlo-małopolsjtiej organizacji „Mizracbi". W  kon­
ferencji weźmie udział prezes światowej orgaoi- 
zacji „Mizrachi1 rabin Meier Berlin z Ameryki i 
delegat centrali „Keren Hajessod", rabin Moj­
żesz Ostrowski z Palestyny.

1,000.000 D O LA R O W  D L A  LUDNO ŚCI 4 Y D 0 W -  
SKIKJ W  POLSCE Z Berlina donosi „Moment *, 
że między „Jolntem a „Ieą" doszło do układu, na 
mocy którego „Ica‘- i „Joint" obowiązują się zło­
żyć corocznie po 200,000 dolarów  w  przeciągu 
czterech lat. Sumy te mają być przeznaczone na 
ceie kupieckich kas kredytowych i robotniczych 
kooperatyw W Polsce.

Z E  Z W IĄ Z K U  L IT E R A T Ó W  I D Z I& K NtK A - 
- R Z Y  ZYDOW0KJOH W  W A R S Z A W IE . Onegdaj 

cdbyoł się doroczne, walne zebranie związku li­
teratów i dziennikarzy żydowskich. W  skład no­
wego zarządu weszli: pp. H. D Nomberg, I. Pat, 
A. 2ak, B. Karliuski, D r Gotlib, Mozcs, D r Pin* 
czewski, A. Kacyzne 1 Z. Segałowlc*.

Ż Y D O W S K IE  T O W A R ZY S T W O  T E A T R A L N E  
w  W arszaw ie wniosło do rady miejskiej W W a r ­
szawie memorjał, żądający popierania jedynego 
żydowskiego teatru dramatycznego w  W arszaw ie. 
Memorja łżąda oddania du dyspozycji teatru Ży­
dowskiego gmachu byłego Teatru Bogusławskiego  
subsydjum w  kwocie 100.000 zł i zmniejszenia po­
datku od widowisk.

A R E S Z T O W A N IE  SZOM RÓW  W  W A R S Z A W IE  
Ubiegłej soboty pojawiły się w  warszawskiej p ra­
sie notatki o  demonstracji komunistycznej przy 
moście Kierbedzia w  W a rszawle, przyczem po­
dane były dokładne szczegóły i nazwiska demon- 
strontów. Jak się obecni* okazuje, spraw a «m  tło

„NOWY DZIENNIK*, piątek 11 Ii. 1927 Sr.

skandaliczne. W  piątek wracała grupa skautów  
żydowskich przez toost Kierbedzia z wycieczki. 
Szomr/.y śpiewaii pieśni żydowskie. W  pewnej 
chwili otoczyli szomrów jacyś chuligani i zaczęli 
ich bić. Z jaw iła  się patrol policyjna. W ówczas tlm 
lig.mi poczęli wznosić patriotyczne okrzyki, wska 
żując ua młodzieńców żydowskich, że są komuni­
stami. Policja odprowadziła szomrów do koim- 
sarjatu, gdżie sporządzono proiókÓł ,,o... antypań­
stwowych wystąpieniach1-... szom rów oczywiście 
wypuszczono po kilku godzinach.

R O Z P R A W A  A P B L A C J N A  DRA  K RUK A. Jak 
wiadomo, został niedawno skazany znany dzia­
łacz robotniczy dr. Kruk przez sąd piotrkowski na 
półtora rpku ciężkiego więzienia za przemówie­
nia, wygłoszone w  kilku miejscowościach. Termin 
rozprawy apelacyjnej został wyznaczony na dzień 
I marca br.

S K A Z A N IE  D Z IE N N IK A R Z A  ENDECKIEGO.
W  Toruniu odbyła się onegdaj rozprawa przeciw­
ko redaktorowi „Słowa Pomorskiego'1 za obrazę 
w  druku generała Berbeckiego, W związku z za­
kazem czytania w  wojsku „Słowa Pomorskiego1'. 
Jako główny świadek przesłuchiwany był gene­
rał Berbecki

Sąd po naradzie skazał redaktora Borowskiego  
aa 3 tygodnie bezwzględnego aresztu I pokrycie 
kosztów sądowych, oraz ogłoszenie treści wyroku  
w  4-cb pismach codziennych.

W ś r ó d  A R E SZT O W A N Y C H  W K  LW oW IE J jh  
K R A lŃ O Ó W  N IE M A  M ORDERCÓW  KURATO­
RA SO BIŃSk lEt.O  Podana onegdaj przez sier»0 
dzienników wiudomofcę "  wykryciu sprawców 
n.orderslw a śi>. L11 r: r t r.-1 SóbińsRiego w  osoba®  
Michała i Iwana Wjer/.hickh-h. nie odpowiada jM  
wdzie. Wierzbiccy prawdopodobnie uprawiali H f 
Wind szpiegowski. Część aresztowanych U kram  
rów we Lw ow ie przyznani się do prowadzenia H ę 
wiudu nu rzec/, obcego mocarstwa. Wszystkich ** 
resztowanyeh odesłano do dyspozycji sądu okrP 
gowego w K rakowie

SZ A N T A Ż Y S T A  W K ŁA D K O W Y . W  W ars®* 
wie ujęto niejakiego Dudku, który założył w  WM* 
szawie fikcyjną filję Związku powstańców góra>| 
śląskich. Podając się za prezesa tej iilji, wyłudŻM 
wkładki od różnych osób, przeważnie dyplomatów 
zagranicznych, senatorów, posłów i td. M iał *•* 
wet kilku inkasentów na prowincji. DotycbcżO  
udało mu sic wyłudzić wkładek na sumę okoM 
8 tysięcy złotych.

D E FR A U D A C JA  W  K A S IE  KO LEJO W EJ W  
L U B L IN IE . Stefan Tymiński, główny kasjer koM” 
jowy w  Lublinie, znikł bez śladu. Komisja ślójjj 
cza stwierdziło, że w  kasie kolejowej brak 2®  
tysięcy złotych. Jakiej sumy sięga defraudacja TT 
mińskiego, jeszcze niewaidomo. Tymiński wyj*" 
chał podobno w  stronę granicy sowieckiej.

Z S A L I SĄDOW EJ.

Zaznania urzędników banku.
Wczoraj, w  szóstym dniu rozprawy przeciw 

Uyr. Filippiemu i tow. zeznawał w  dalszym cią­
gu świadek Dr. Bahr, który podtrzymywał swe 
zarzuty, że dokonywanie transakcyj bez zleceń 
pisemnych stanowiło przywilej dyrektorów i 
mogło być ze szkodą dla banku. Celem osłabię 
nia obciążających zeznań, obrońcy zadawali 
świadkowi temu pytania dla wykazania, że Dr. 
Bahr jeszcze przed pszesłuchaniem w  śledztwie 
zbierał w  banku materiały przeciw obwinionym 
o czem świadczą dołączone do aktów zapiski 
tego świadka- Rzuca to zdahicm obrony chara­
kterystyczne światło na wartość zeznań tego 
świadka, który twięrdził przed zaprzysiężeniem 
że nie wiedział nic o doniesieniu anoniniowem. 
Świadek Dr. Bah A^ryiaśnla, że notatki robił wie 
dy, kiedy o aferze Banku Przemysłowego za* 
częło być głośno, w mieście, a czynił io z tego 
powodu, iż będzie podany na świadka. Dalsze 
zapiski robił iuź na żądanie sędziego śledczego. 
Przewodniczący zwraca obrońcom uwagę, by 
nie odnosili się do świadka w taki sposób, jak 
gdyby był on oskarżonym o składanie fałszy­
wych zeznań.

Dalsze pozycje oskarżenia św. Bahr tłumaczy 
częścią na korzyść, a częścią na niekorzyść o- 
skarżonych.

Słuchani po przerwie, Jako świadkowie b. u- 
rzędnicy Poi. Banku Przem. M. Jasińska, Marta 
Ungarówna, Dr. Jerzy BryHńsk i i W ładysław  
Pawłowski, naogół podawali szczegóły, zgodne 
z tłumaczeniem się oskarżonych odnośnie do 
toku urzędowania w  banku. Świadek Bryliński, 
b. urzędnik oddziału dewizowego podał, że zle­
cenia giełdowe dawane były przez urzędników 
często drogą telefoniczną, a nie musiały być 
dawane na piśmie.

Również korzystne dla oskarżonych zezna­
nia złożył świadek Maurycy Bloch, naczelny 
buchalter centrali Banku Przemysłowego we 
Lwowie. Świadek ten podał, że centralą otrzy­
mywała co miesiąc wykazy i sprawozdania z 
działalności oddziału krakowskiego, a nadto i- 
stnjęjącę przy centrali od roku 1922 specjalne 
biuro kontrolne przeprowadzało wizytację od­
działów prowincjonalnych i zawsze stwierdzało 
Że agendy oddziały krakowskiego są bez za­
rzutu. Z kredytów korzystali dyrektorzy i u« 
rzędnicy banku za wiedzą centrali i zdaniem 
świadka dyrektorzy powinni byli swoje trunsa-

WydiŃi) Stow. „Bojt-Lechem *
składa wyrazy szczerego współczucia swej 
zasłużonej członkini Komitetu Pań

p. NUssenfcidoweJ
w cięik łu ciosie, którym dotkniętą została 
śm iercią Ojoa fatp N a fta liego  Rottenberga.

keje dokonywać w  swoim banku, gdyż było to. 
wszędzie praktykowane. Zw yczaj giełdowy; 
przewiduje zdaniem świadka, że transakcje wi® 
kszemi ilościami papierów dokonuje się poZ» 
giełdą da uniknięcia deruty. Notowania giełdo*; 
w e traktowane są tylko informacyjne, a fakty* 
cznie transakcje sprzedaży odbywają się po ni£ 
szym kursie.

Dziś słuchani będą dalsi świadkowie.
—— —o-g-o---------

Po trzech latach uniewinniony
Wyrokiem z dnia 23 lutego 1925 zasądził tht- 

sąd okręgowy karny dwóch braci Gwizdałów, góf 
rików , za zbrodnię ciężkiego kwalifikowanego #* 
szkodzenia ciała, popełnioną przez to, że dnia 
30;6, 1923 no weselu w  Naw ojow ej Górze jedw  
z nich Józef oddal strzał a rewolwern do Karot® 
Korbiela, wskutek czego postrzał przeszył klatk? 
piersiową, —  a drugi Antoni —  ugodził noż»P* 
w  plecy Józefa Pieklusa. Za czyn ten wymierzone 
kary ciężkiego obostrzonego więzienia —  Józefo* 
Wi przez 1 rok, a Antoniemu przez pół roku.

Oskarżeni czując się niewinnymi wnieśli zaża­
lenie nieważności. Sąd Najwyższy zniósł powyż­
szy wyrok, na skutek czego przeprowadzono po­
nowną rozprawę przed innym Senatem. Tym ra­
zem Antoni Gwizdała został uwolniony dla braku 
dowodów winy, a Józefa Gwizdałę ponownie za­
sądzono, zmniejszono atoli karę do pół roku. Od 
tego wyroku wniesione przez Józefa Gwizdałę za­
żalenie nieważności spowodowało zniesienie i te-

I
Radość raz tacza, łzy z oczu  ooisra
Gdzie tylko sty ok**e B ra n k a  „ B a i a d e r a "

go wyroku, przyczem Sąd najwyższy przyj*! 
wprawdzie za udowodniony fakt oddania strzał* 
do Kobiela przez oskarżonego, polecił jednak zł>*' 
dać, czy nie zachodzi wypadek obrony koniecznej- 
Wskutek tego po raz trzeci przed nowym Senatc*® 
odbyła się onegdaj rozprawa, przy której oskar­
żony mimo jednomyślnej opinji wszystkich sądó^  
nadal upierał się przy tera, że rewolweru nie miał 
i strzału nie oddał.

Po  przesłuchaniu tych samych świadków co na 
poprzednich rozprawach, istotnie nasunęły się 
wątpliwości, czy oskarżony strzelał na weselu i 
wobec tego zapadł ostatecznie wyrok uwalniający 
i Józefa Gwizdałę, gdyż sąd nie nabrał przekona­
nia, by oskarżony był sprawca zarzuconego u>* 
czynu.

Przewodniczył rozprawie sso. D r Lizak, wot® 
wali sso. D r Swiądrowski i Sośnlcki, oskarżał pro 
kurator D r Mączyński, bronił adw. D r  Feldbliun- * 
irn -• t.t.t  rn _-T ^xrT m rr~x ii_n r nr r  v r*~*~

Tym P. T. Pr«num«r»M»rom t pro­
wincji, którzy nim odncw lc b « *  
zwłocznlB prenumeraty, B itnym  * 
my i  dniem 13 |»m. « y * y M  "***•*  
g o  pisma.
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Oitii czwartek 10 bm. wieSKa premier
B f  U  ,!ramat
1 V ^ G  I  P & ^H P d & iC  W głównych jolach

(MOWTł  SAMT3) niiłość.

j »  kinie „SZTUKA11. —  Rewelacyjne arcydzieło filmowe p. tytułem: 
erotyczny w  10. w ielkich aktach! kreślący dzieje miłości, silnej jak żyw ioł i śmierć 
mani artySd wytw6r.il „U fy11. “  Jak z bajki cudne pałace lodowe. —  W alka 

Kobieta wampirem i jagnięciem . —  24 godzin nad otchłanią, —  Groty tęczowych stalaktytów.
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Katedra literatury ukraińskiej 
na Uniwersytecie Jag.

W czoraj na Uniwersytecie Jagiellońskim 
°dbył się inauguracyjny wykład na kreowa­
nej świeżo katedrze literatury ukraińskiej. 
C yk lad  prof. Lepkiego zgromadził liczne au- 
nytorjum. Prof. Lepki, znany poeta ukraiń­
ski i tłómacz dzieł poezji polskiej na język 
P-ski, był dotąd profesorem w gimnazjum So 
heskiego w  Krakowie. Obecnie został m ia- 
*k>wany profesorem uniwersytetu i objął ka­
tedrę literatury ukraińskiej.

Narządzenie magistratu w spra­
n e  zabaw w Starym Teatrze
Ze wrzględów bezpieczeństwa publicznego 

"Tdal magistral odnośnie do sal używanych 
JJ® zaJ.awy, zebrania itp w  budynku Ctarego 
*«atru szereg zarządzeń, a mianowicie: Ogra 
*hczył dopuszczalną ilość osób w  salach Sta 
tego Teatru do 1500 oraz 150 osób na galer ji, 
telcazał urzadzania bufetów, kiosków, usta­
wiania stolików itp. w  foyer, w  klatkach 
Schodowych, w miejscach przeznaczonych na 
Jterderoby itd., zezwalając jedynie na urzą- 
*teanie kiosków-bufetów w  malej sali, gdzie 
tetynież zezwolono na ustawianie stołków i 
*telików wzdłuż ścian tej sali, tak, aby śro- 
*tek sali t»yl zawsze wolny. Zakazano nadto 
teucania jakichkolw iek przedmiotów z ga- 
.^fji na salę główną, jak cukierków, pomadek 
J P- z wyjątkiem  serpentyn, zakazano wre- 
tecie dekorowania sal materjałami palnymi, 
fet papierami, bibułkami itp. Nad przestrze­
n n y m  zarządzeń powyższych czuwać będą 
°r§ana Magistratu i Po lic ji Państwowej.

 o§o   -
«f~- PLEN AR NE  PO SIEDZENIE  IZBY HAN  
"LOWE.T I PRZEM YSŁOW EJ W  KRAKO­
WIE odbędzie się dziś, we czwartek' o godzi 
. le 5 popołudniu w  sali obrad Izby (Długa 1, 
*. P-). Porządek obrad obejmuje: sprawozda- 

piezydjuni, wybór prezydenta, w icepre­
zydenta oraz delegata Izby do prezydjum na 

1927, wybór skarbnika, projekt budżetu 
rok 1927, wnioski kom isji budżetowej, 

*Pra\vf zm iany okręgów dyrekcyj kolejo- 
ych, normalizację eksportu przetworów 

?|9j|rch, sprawozdanie kom isji połączonych 
|, e yj> o bieżących sprawach przemysłowych 
I ' r£lz wnioski i interpelacje.

^  O P Ł A T Y  CZESNEGO VA UNI W E R SY - 
-CIĘ. Kwestura Uniwersytetu Jagieł, rg ło - 

p. a> że podania o zezwolenie na wpłatę dru- 
jj,eJ raty czesnego niużna wnosić do końca 
>eż. tygodnia. Studenci, którzy na początku 
ku akademickiego prosili o odroczenie cze- 
ego i dotąd nie poinformowali się o wy- 
m uchwały Rady wydziałowej, w inni się 

6łosić do końca bież. tygodnia po odbiór 
tan ,m. ^  Term iny w  kwesturze będą od-
^  ściśle przestrzegane, a to z tego powodu,
' stowarzyszenia akademickie domagają się 

swych udziałów w  opłatach czesne-

^  Z M IEJSKIEJ S ZK O ŁY  GOSPÓDAR- 
f  , " A  DOMOWEGO. W  drugiem półroczu 
p szkolnego 1926/27 odbywają się nastę- 

^ Ce kursa: gotowania dla pań, gotowania

M iędzynarodowe konkursy narciarskie 
ze w spóludziałem słynnego mistrza

Jana Sciineidral

M on  'Mw isłii fal nai
Program dwugodzinny.

dla służących, modniarstwa, kraw ieczyzny i 
biefjżniarstwa, i obol ręcznych, trykotarstwa 
ręcznego, tkactwa ręcznego, koszykarstwa ga­
lanteryjnego dla użytku domowego, prania 
chemicznego (wełny, jedwabiu, koronek itp.) 
ln form acyj udziela i w pisy przyjm uje kan- 
celarja szkoły (Pędzichów  I. 13)* codziennie 
od godziny 9— 1.

—  ZE  Z W IĄ Z K U  ŻYD . IN W A L ID Ó W  W  
K R A K O W IE . Doroczne walne zgromadzenie 
członków związku żyd. inwalidów, wdów  i 
sierót wojennych w  Krakowie, odbędzie się 
w  w ielkiej sali kahału w  niedzielę, dnia 13 
bm. punktualnie o godz. 2 nopołuiniu.

—  RADJO N IE  BĘ D ZIE  O P O D A T K O W A ­
NE. Ministerstwo spraw wewnętrznych po 
porozumieniu się z min. skarbu postanowiło 
nie zezwolić związkom komunainym na opo 
dalkowanie odbiorników radjowych ze wzglę 
du na cele kulturalno-oświatowe, którym 
radjofonja służy i jako taka winna być w  roz 
woju  swym  popierana, a nie utrudniana.

—  z a p o w i e d ź  w y s t ę p ó w  t e a t r u

„T A N A G R A " wywołała w  Krakowie zrozu­
miałe zainteresowanie. Jest to bowiem pier­
wszy tego rodzaju eksperyment 'eałralno \vi- 
dowiśkowy, oparty na zastosowania zasady 
o iworzcniu się obrazów w  punkcie załamania 
się promieni świetlnych przy ukazywaniu 
widzum przedstawienia teatralnego. Rozpo­
częcia przedstawień, które nastąpi w tym ty ­
godniu w  sali dawnej restauracji hotelu Sa­
skiego, publiczność oczekuje niecierpliwie.

—  PR ZE D  R E D U TĄ  T E A T R A L N Ą . W  
miarę zbliżania się terminu tego świetnego 
balu, rośnie zainteresowanie mnogością nie­
spodzianek i artystycznych sensacyj, pokazem 
tańców i rew ją toalet, które przygotowuje 
nieznużony i zapobiegliwy komitet. Urocze 
artystki w  towarzystwie kolegów poświęca­
ją każdą chwilę, wolną od obowiązków aktor 
skich, pracy około uświetnienia reduty. Dwie 
orkiestry jazz-banduwe, grając bez przerwy 
naprzemian, utrzymywać będą tłumy w  nieu- f 
stającym szale tańca i upojenia. Komitet 
przyjm uje zgłoszenia po imienne bilety w  
gmachu teatiu, paiter w  godzinach 11— 1 i 
5— 9. Cena wstępu na salę i galer ję 10 zł., b i­
let akademicki 6 zł.

—  IN S T Y T U T  K IN E M A TO G R AF IC ZN Y . 
W  Krakow ie powstał ostatnio instytut kine­
matograficzny „F ilm ona", mający na celu 
propagandę kinematografu o charakterze w y ­
chowawczym  i naukowym. Cel len „F iim ona" 
zamierza osiągnąć przez zaopatrywanie kine­
matografów, a w  pierwszym rzędzie wszei 
kich zakładów naukowych i fljUiyiucyj o- 
światowo-kulturalnych w  odpowiednie til- 
my, przez udzielanie pomocy technicznej w 
urządzaniu pokazów kinemaiogi aficznych, 
dostarczanie filmów7, aparatów, ekranów i me 
clianików, wreszcie przez przygotowanie te­
renu Jo założenia wytwórni filmów nauko­
wych. które Dędą koniccznem uzupełnieniem 
film owem  w zaslosowaniu piakłycznem do 
w iedzy ogólnej.

—  iR Y C H N IN A  W  K R AK O W IE . Przed nie 
dawnym czasem zaszło w Krakowie kitka 
wypadów zachorowań na trychninę, z powo­
du spożycia mięsa wieprzowego. dotkniętego 
włośnicą. Obecnie na tę chorobę zachorował 
b. minister zdrowia i b. fizyk  .miejski dr Ja­

niszewscy hodowali wiem za u SS Atberta- 
liek. Spożycie mięsa / tego wieprza spowodo 
walo chorobę w domu pp. Jan-szewskich.

—  M U S Ź C Ź Ę Ś U IY Y  W Y P A ra J ?  Pogotowie 
ratunkowe przewiozło tlo szpilJKi Jan? Czaplę, 
woźnego pocztowego, który poślizgnąwszy się na 
bruku w  ul. Madalińskiego, zwichną! nogę w  ko­
lanie.

—  E P ID E M JA  K R A D Z IE Ż Y  Z  W Ó ZK Ó W  RĘ­
CZNYCH . W  ostatnich dniach kronika policyjna 
niemal codziennie notuje wypadki kradzieży róż­
nych przedmiotów z wózków ręcznych W czoraj 
np. zanotowano kilka poaobnych zdarzeń. I tak: 
na szkodę spedytora Dawida Urbacha skradziono 
z wózka w  ul. Jasnej 28 kg. bal skóry lakiero­
wej, wartości około 3.000 zł Następnie z wózka 
ręcznego na przestrzeni między ul. Storalską a Mo 
stówą na szkodę Franciszka Drozdowksiego skra 
dziono 1 worek kawy, wartości 1G0 złotych. Dalej 
międzj ul. Dietlowską a Zieloną skradziono z wóe  
ka na szkodę Stauisałwa .Kozyry 5 kg majeranku 
wartości 45 zł. Wreszcie Stanisławowi Fuglow i 
skradzinoo w  ul. Ks. Józefo ze sanek 5 kop jaj.

—  K R A D Z IE Ż E  STRYCH OW E. Nieznani spraw  
cy skradli w  domu mieszkalnym POK. ze strychu 
większą ilość bielizny na szkodę Adama Robuli 
i Jana Warchowy. Nadto doniosła do policji W ła ­
dysława Małuchowa, zamieszkaał przy ul. Długiej
32, że ze strychu tego domu skradziono jej bie­

liznę wartości 600 złotych.
—  A R E SZT O W A N O  niejakiego Izraela Steinber 

ga, pochodzącego z W ilna, który dnia 8 bm. w  
westibulu Banku Polskiego skradł z kieszeni pal­
ta Aronowi Goldmanowi 500 złotych.

—  A M A T O R ZY  DROBIU. Policja aresztowała 
niejakiego Jana Siwka fiat 17), który na szkodę 
gospodarza Jana Pobka w  Ryb twach skradł kil­
kanaście kur —  Eugenja Kaczkowska zamieszka­
ła przy ul. Zamoyskieog 2, doniosła do policji, że 
w  nocy z 7 na 8 b<n. skradziono jej z kurnika kil-1 
ka sztuk drobiu.

 o-§-o------—

—  O DCZYT  W T O W A R Z Y S T W IE  M IŁO ŚNI­
K Ó W  KSTĄ.ŻKI. D r Mieczysałw Brehmer w ygło ­
si odczyt o Bibljotece Petrarki dziś we czwartek, 
dnia 10 bm. o godz. 8-mej wiecz. w  czytelni Mu­
zeum Przemysłowego. Wstęp wolny.

—  K O M irN lK AT. Dziś, we czwartek 10 bm. o  
godz. 8 Wiecz odbędzie się w  lokalu „H“tikwy" 
przy ul. Zielonej 1. 8, zgromadzenie członków „Li­
gi dla Pracujaeej Palestyny" z porządkiem, dzien­
nym: 1) Obecua sytuacja w  Pracującej Palesty­
nie. 2) Nasze zadania na terenie krakowskim. Ze­
branie odbedzie się na zasadzie par. 2 Ustawy O 
zgromadzeniach. Zaproszenia przy wejścia.

 o-s-o----------

R E P E R T U A R  K IN O T E A T R Ó W

W A R S Z A W A  i UCIiECHA: „Władczyni L ib r-
nu‘\

B A G A T E LA : „Białe noce“.
PR O M IEŃ : „Brzdąc" (Charlie Chaplin i Jackin

Coogan).
R E D U T A : „Lokaj i pokojówka" (dwóch w łó­

częgów z Prateru Pat i Patachon).
SZT U K A : „Ich troje".

W ił! Sf M i n i e  j o r
W  związku ze zmianami, wprowadzonemi 

(Wialnio do niemieckiej ustawy o ochronie 
lokatorów na korzyść właścicieli domów i 
przewidy w anem dalsze m podrim-ttnicm w y ­
sokości komornego od 1 kwietnia, domy w  
Niemczech, szczególnie w  Berlinie, w osta­
tnich czasach znowu wzrosły w cenie. Wobec 
tego grupy finansowe amerykańskie i Holen­
derskie, a częściowo angielskie przystąpiły do 
masowego zakupywania domów. Zaznaczyć 
wypada, że właściciele domów Niemcy, o- 
strzegani przez swoje zrzeszenia niechętnie 
pozbywają się nieruchomości lub też sprze­
dają je po wysokich cenach, tak, ‘ e bardzo 
duży procent wykupywanycn ostatnio do­
mów przypada na nieruchomości stanowiące
już własność cndzoziemcóvV, w szczególności 

niszewski oraz 3 jego córki i służący. Pp. Ja- j Polaków.
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Usta Nr. £6

Fusrfuszr. Łańcuchowego
na r z e c z  Żydowskiego B um u A k a ­

d e m ic k ie g o  w  K ra k o w ie .
.(Datki składać należy na konto P K L  400.365).

I. Stowarzyszanie Zyd. Słuchaczy U. J. „Ogni 
sko‘‘ w  Krakowie, złożywszy 500 zł., wzy wa w 
dalszym ciągu: 1. Związek żyd. stud. Politechniki 
we Lwowie, 2. Towarzystwo żyd. słuchaczy praw, 
w e Lwow ie, o. Tow. wzaj. Poin żyd. stud. wyż­
szej szkoły dla handlu zagrań., we Lw ow ie, 4. 
Towarz. żyd. stud. filozofji w e Lw ow ie, 5. StoW. 
Wzaj. Pomocy stud. Żydów uniwers. Stef. Batore­
go we Wilnie, 6. Gminę izraelicsą Bochni, 7. Gmi­
nę izraelicką Nowego Sącza, S. Gminę izraelicką 
Nowego Targu, 9. Gminę izraelicką Jasła, 10. Gmi­
nę izraelicką Gorlic, 11. Gminę izraelicką Rzeszo­
wa, 12. Gminę izraelicką Dębicy, 13. Gminę izrae- 
iicką Mielca, 14 Gminę izraelicką Bielska, 15. Gmi­
nę izraelicką Białej, 16. Gminę izraelicką Sosnow­
ca, 17. Gminę izraelicką Będi ma, 18. Gminę izrae­
licką Kałowie.

I I.  Iiiż. Hugo Siebucr („v> ugeska' ) z W arszawy  
składa 50 zł. i w zyw a o złożenie odpowiedniej 
kwoty: 1. Inż. Siegmunaa Tobiasa w  Bielsku, 2. 
Ludwika Lów iego w  Bielsku, 3. Adolfa Grossa w  
Bielsku.

III. Dr. M. i A . Schellerowie składają łjO zł. Igna 
ty  Tisch z Bielska składa 30 zł.

IV. Firm a „Ruek-Promet“ ze Stanisławowa skła
da 25 zł. i w zyw a o złożenie odpowiedniej kwoty: 
1 Isaka A. Ergenfelda, w  Stanisławowie, 2. Józe­
fę. Jouasa w  Stanisławowie.

V. Dr. W ilhelm  Machauf z Bielska składa 25 zł. 
1 w zyw a o złożenie odpowiedniej kwo.y: 1. Dra  
Teufla lekarza w  Strumieniu, 2. Dra Zygmunta 
Reicha w  Bielsku.

V I. Herman Feiwel z Rzeszowa składa 25 zł. 
Stefan Ginzig 25 zł. Firmo. Hudes i  Henlilum 25 zł.

.VII. Ferdynand Fiieg składa 25 zi. i wzywa o 
złożenie odpowieuniej kwoty: 1. Samuela Breita, 
2. Ludwika Weingrtina, 3. Dereżycką Rafin Ole­
jó w  miner, w  Drohobyczu, 4. Rafin nafty „Eka“ w  
Stryju, 5, Marka Ferna we Lwow ie, 6. Ryszarda 
iWindiscLa We Lw ow ie, 7. A leiuandra Cinziga.

V III. Inż. Mnurycy Reich z Tarnowa składa 25 
zł. i w zyw a u złożenie odpowiedniej kwoty: 1. 
Inż. Adama Reicha w  Katowicach, 2. Inż. Adolfa 
iWeita w  Wiedniu, 3. inż. Sz. L&ffelholza, i  Inż. 
Leopolda Katznera w  Tarnowie

IX. Rubin Ge w ar z składa 25 zŁ i wzywa ó zło­
cenie odpowiedniej kwoty: 1. Eliasza Kernera, 2. 
Rubina Mahlera w  Dębicy, 3. Naftalego Ęisenu w  
Dębicy, 4. Firmę Anisfeid i Kostmann, 5. Gh Leiba 
Binbacha, 6. Michała Diamanta, 7. Pinkasa Ani- 
sfelda, 8. Natana Griinspana w  Dębicy.

X. Mgr. JózcI Silbcrstein z Chrzanowa składa 
25 zł. i w zyw a o złożenie odpowiedniej kwoty: 1. 
Henryka Dawida
- XI. R. D riller składa 25 zł. i w zyw a o złożenie 

odpowiedniej kwoty: T. Filipa Liebermanna w 
Stanisławowie, 2. D ra Benedykta Liebermanna 
w  Stanisławowie, 3. Dyr. Izydora Goldberga we  
Lw ow ie, 4. Radcę Jakóba R ingla w  Warszawie, 
8. Inż. Stanisława Siereszev' kiego w  W arszaw ie, 
6. Dyr. Stefana Markę.

XII. D r Bernard Engl&nder składa 25 zł i wzy­
w a o złożenie odpowiedniej kwoty: 1. Frischową, 
2. Sam. Siegmanna, 3. Abrahama, 1. p. Juckera, 5. 
p. Weinstęina, 6. p. Teitelbauma, 7. Salomona Be- 
śtera.

X III H arry  GrUnberg składa 25 żł. i wzywa o 
złożenie odpowiedniej kwoty: 1. Inż. Jagera we
Lwow ie, 2. E. Kornbluma #e  l  wowie. 3. J. Butt- 
nera, 4. Firmę Lichs, Szczepański i Ska, 5. Gun- 
thera W agnera w  Gdańsku, 6. Firmę Fingerhut 
i Ska, w Kaliszu.

X IV . Salo Scl eier składa 25 zł. i w zyw a lo zło­
żenie odpowiedniej kwoty: 1. Lazara Kirschnera,
2. ,J. Neugoldberga w  W arszaw ie, 3. A. Goldberga 
w  W arszaw ie, 4. Schlwob Freres Co w Szwajea- 
rji, 5. Leopolda Aptera w  Zurychu, 6. Romana 
Landauu w  Zurychu, 7. Juljusza Bellaka w e” W ie­
dniu, 8. Firmę Daw id et W olfg, Stein, Fass- 
fabrik w  Hluboka — Czechy, 9. J. Pinkusfelda w  
Marienbadzie, 10. Adolfa Si heiera w  Berlinie, 11. 
J. W ieselbergr w  Berlinie, 12. Firmę Brflder Hiff- 
witz Dre^dnie

XV. Horman Fluhr z Tarnowa składu 25 z l
XV I. Dr. Maurycy Landau składa 25 zł.

X V II. Dawid Voircl z Krynicy składa 50 zł i wzy­
w a o złożenie odpowiedniej kwoty: I. Meilecha
Schónberga w  Krynicy, 2. Salomona Julesa w  K ry  
■icy, 3 Bcrla Jonasn Herbsta W Krynicy, 4. M ar­
ki sa Langera w  Krynicy. S. Abrahama Enkcra *W 
Krynicy, 6. Psulinę Schwarz w  Rrymcy, 7. Gha- 
akla Mullera w  Kryn.cy, Lejzora Braunfeldk 
w  Krymcj

Konflikt jngielsko-chihski.
j

Rosyjscy oficerzy sztabu geneiainego arm ji kanlońskiej w  chińskiej kwaterze wojennej.

Dalszy przebieg sensacyjnei rozprawy
o fałszerstwo testamentu w Przemyślu

(Telefonem ód naszego korespondenta).
Przemyśl, 9 I I  ( T )  Dziś, w  trzecim dniu f Osk. Przeciwnie, zrzekłem się oawet przy 

rozprawy o sfałszowanie testamentu śp. T y -  J  rzeczonych mi przez wspóloskarżonych 20 ty 
szkowskiego przesłuchany został oskarżony i sięcy dolarów i oddałem oskarżonemu Kb* 
inż. Boberski, który oświadcza, że licząc s.ę | nopce 1.600 zł.

' i

z możliwością zwrotu posiadanego testamen­
tu dal sobie sporządzić przez osk. kiozarow- 
skiego odpis tego testamentu,

Kiedy z polecenia osk. Konopki zw rócili się 
do niego osk. Niezdropa i W iesner, domaga- 
jąc się natarczywie zwrotu testamentu, oskar 
żony oburzony ich krzykliwetn zachowaniem 
się oddał im  testament wraz z  odpisem. Oskar 
żony zaprzecza, jakoby zaproponował Drowi

Na tem zakończono przesłuchanie Bober 
skiego. —  Z  kolei przewodniczący przystąpi 
do przesłuchania osk. Wiesnera. Zeanonil 
W iesnera sprzeczne są z zeznaniami poprze 
dnich oskarżonych.

Z  oskarżonym Boberskim Wiesner spotkał
się we W iedniu. O lestamencie wcale nie

W l* *wili. Dopiero po kilku dniach spotkał WUh 
sner osk. Bobei sl-riego u nolarjuszo Dr. Frjfl' i

Finkelslcinowi 100 tysięcy dolarów za podro- i da, którego znał i wtedy — powiada oskfu"'
hienie testamentu.

Dr. Landau; Czy W iesner nie opo^ iadał 
panu szczegółów swojego ży'cia?

Osk. Tak, mówił, że pracuje w defenzywie.
Dr Landau: Czy ten szczegół nie nasuną! 

panu jakiejś myśli?
Oskarżony: Tak Byłem przeKonany, że ma 

jąc znajomość, będzie mógł wystarać się o te- 
Siam enl.

D i. Landau: K iedy pan przestał w ierzyć 
W iesnerowi?

Osk.: Z  chwilą, kiedy dowiedziałem się, że 
policja swojego czasu ścigała go listami goń­
czymi.

Dr, Landau: Czy pan czul się uprawnio­
nym do oddania tego testamentu wtadzv, czy 
spełnił pan tylko polecenie ośk. Hasziakiewi- 
cza i innych oskarżonych.

Osk.: N ie czułem się do tego uprawnionym. 
To było rzeczą moich mocodawców.

Dr. Landau: Czy rościł pan sobie jakieś 
pretensje do oskarżonych po wycofaniu spra­
wy?

h b h h h m

żony W iesner —  widziałem  jak osk. Bobcf 
ski prosił o odpis legalizowany jakiegoś sta' 
rego dokumentu, który m iał w  ręku.

Następnie osk. W iesner opowiada szcztgój 
łowo jal* Boberski i Niezdropa na jego piOŚW 
zabrali go do Lwowa, skąd powtórnie wyj** 
chał do W iednia inż. Boberski w  poszukiW*' 
niu testamentu

Osk. zeznaje dalej, że po przyjeżdzie do Z* 
kopanego,, gdzie pi zęby wal na koszt osk. KO' 
nopki, udał się z jego polecenia do domu Be* 
berskiego i Niezdropy, odebrał od Boberskfa" 
go testament i oddał go czekającemu w  hP* 
lelu pizem yskim  Konopce. Osk. zaprzeO* 
stanowczo jakoby dostarczył podrobiony W' 
stament

Całą w inę rzuca na osk. Boberskiego. Cah 
sprawę i tal dość zagmatwaną sprowadza "  
dalszy labirynt, z którego chwilowo wyjśd* 
nie ma,

Na tem przewodniczący odroczył ro zp r *^  
do jutra. Na jutrzejszej rozprawie pizesłucf* 
ny bęazie w  dalszym ciągu osk. Wies&ar.

i: pLeseicf [LfiiCtói » M a  i Fula
Paryż, 9 II . P A T . A m ł asador Chłapowski 

złożył w izytę m inistrowi Briandowi dzięku­
jąc mu za zabiegi, które przedsięwziął rząd 
francuski w  sprawie niemieckich fortyfika- 
cy j na wschodzie. Osobne podziękowania am 
bas&dor CLłapowski ma złożyć marszałkowi 
Fochowi za silne stanowisko jego w sprawie 
załatwienia kwestji forty fikacyj wschodnich 
zgodnie z p ot tulatami poselstwa polsKiego.

X V III . Bernard Bugcjer z  K itle składa 50 zł
i w zyw a o złożenie ółópowie4i.iej kwoty: 1. Lazara  
Borzykowskiego-.w Będzinie, 2. Flflfię G Soper 1 
Syn w  Sosnowcu, 3 - h Appła w  Katowicach.

fiest) EUEEiw mmw rata 
s f i u i i l i i i  na Insi karpackie!

Praga, 9 II. P A T . W czoraj odbyło się *  
Ungwar zgromadzenie protestacyjne mdnoi 
Rusi Karpackiej przeciwko zamierzonej re®* 
mie adm inislratji i przeciwko przer>iesieD|IJ 

stolicy Rusi karpackiej do Munlmcza. ™ 
zgromadzeniu w zięli udział przedstaw icie^ 
wszystkich stronnictw. Rezolucje
uchwalono protestują jaknajostrzej p r z e d * '|

ko reformie administracji stwierdzając, 
jest ona sprzeczną z traktatami poKojoweS
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Budapeszt, 9 II. (D ) W ęgry znajdują się 
®becuie w  Lem dziwnem dość, położeniu, że 
J*°g? uzupełniać swój slan zbrójen za apro- 
*®tą międzysojuszniczej komisji kontroli w oj 
**owej. Na dzisiejszem posiedzeniu pai la ­
mentu doniósł ruinfstei honwedów, że za zgo- 

wspomnianej kom isji przystępuje rząd \vę 
Iterski do budowy kilkunastu samochodów 
l^ocernych i czołgów.
, Ponadto rząd węgierski zamówił również 

zgodą kom isji aljantów 52.000 masek prze 
^Wgazowych. W idoczn ie więc W ęgry utrzy­
mują taką samnią ilość stałego wojska. Czoł-

(Telegram własny „Nowego Dziennika'*)

g i pancerne wykonane zostaną rzekomo na 
użytek policji. ;

Interpelacja z powodu demon- 
stracji studentów węgierskich

(Telegram  własny „Now ego Dziennika") 
Budapeszt, 9 II. (D ) Demokratyczny poseł 

do parlamentu Pakoto zgłosi! dziś interpela- 
oję do ministra oświaty w  sprawie bezprzy­
kładnych demonstracyj studentów węgier­
skich, skierowanej przeciwko profesorowi 
chirurgji —  drowi Adamowi.

Londyn, 9 II. P A T . Przem awiając na wczo , 
ł®jszeru posiedzeniu izby gmin przywódca o- 
fozycy jny  Mac Donald krytykował fakt wy 
^ania wojsk do Szanghaju zaznaczając, że 
Atencje rządu angieslkiego mogą być źle pro 
*Utniane w Chinach.

Następnie zabrał glos p rem jec  Baldwin. kto 
*y zapowiedział, że Chamberlain złoży do 10 
ton. szczegółową deklarację w  sprawie Chin. 
“ ferujer zaznaczył, że wszyscy cudzoziemcy 
^  Szanghaju dobrze wiedzą o toni, że nie 
toożc być mowy o ewakuacji Szanghaju na 
^JPadek gdyby cudzoziemcy zostali w tym

n M  i HM
mieście zagrożeni. Kwestja wyładowania 
wojsk uzależniona jest od sytuacji m iejsco­
wej. Jeśli władze lokalne uznają, ż<» natych­
miastowe wylądowanie wojsk nie jest konie 
czne, w takim razie pierwsza brygada pozo­
stanie w  Hong Kongu do czasu przybycia p o ­
zostałych wojsk. Niema mowy o jakiemkol- 
wiek porozumieniu się z władzami kanton- 
skiemi lub poszczególnemi osobami w spra­
w ie celów dla których mają być użyte w o j­
ska angieskie, które wysłane zostały do Chin 
wyłącznie dla ochrony życia i mumia obywa­
teli angielskich.

Sprzeczne wiadomości z Portugalji
Oporto, 9 II. P A T . „United Press '. Po 16 

i I-Japach  bombardowania powstańcy pod­
dali się. W edług niepotwierdzonych dotycli- 
®2as wiadomości prezydent Republiki miał 
*®stae aresztowany.

* * *

Madryt, 9 II. P A T . „United Press*. vVedług 
Niepotwierdzonych wiadomości zbuntowała 
Nę eskadra samolotów w A larvo i odleciała 
r- Lizbony, aby poprzeć powstańców. Poset 
^hterykańskł w Lizbonie Dearing zatelegralo- 

do Waszyngtonu, że zmuszony jest opu- 
Scić gmach poselstwa z powodu nieustanne­
go ognia karabinowego. '

W iedń, 9 II. P A T . Tutejsze’  poselstwo por 
tugalskic ogłasza w  dziennikach, że większość 
sprawozdań o buncie wojsk w  Portugalji iest 
tendencyjna. Faktem jest, że w  trzech mia­
stach zbuntowały się oddziały wojskowe, ato­
li bunt ten w  dwóch miastach mianowicie 
w  Faros, i Figneira został natychmiast stłu­
miony. W  Oporto udało się zbuuntowanym 
wojskom oszańcować w  jednej z dzielnic, 
wskutek czego rząd ograniczył się łdo oto­
czenia ich. Ostatnie wiadomości orzekają, że 
powstańcy się poddali.

Interpelacja komunistyczna 
w sprawie Keudella

(Telegram własny „Nowego Dziennika")
Berlin, 9. II. ( T )  Frakcja komunistyczna 

^  Reichstagu zapowiedziała na piątek wnie- 
Stenie interpelacyj w  sprawie działalności mi 

Keudella. W  związku z tern dzisiejszy 
’>»brwarls“ uzupełnia znane już szczegóły, do 
yczące Keudella, dokumentami stwierdznją- 

Pemi niezbicie, że Keudeil jesienią roku 1925 
a ^ ięc zaledwie przed kilku miesiącami, sam 
° s°biście kierował ćwiczeniami nocnemi or- 
<amzaejj tajnej .,01vmpia‘‘ w  jego własnych

dobrach.
°nieważ kanclerz Marx zajęty jest wciąż 

Jeszcze badaniem aktów dotyczących Keudel- 
a’ jest rzeczą wątpliwą czy na interpelację 
Komunistów udzielona będzie odpowiedź już 
na Posiedzeniu piątkowem.

Najprawdopodobniej sprawa zakończy się 
^  len sposób, że Keudeil złoży deklarację lo ­
jalności wobec ustroju republikańskiego w 
Niemczech.

Towarzystwa akcyjne w Niem­
czech i ich kapitał

- Berlin, 9 II. ( T )  W ed le oficja lnej statystyki 
^ n ie je  obecnie na terenie Rzeszy niemieckiej 
-•392 towarzystw akcyjnych, z której to licz 
y 1967 jest połączonych w  koncerny. Kapi-

towarzystw akcyjnych w Niemczech w y- 
osi 20 m iljardów  marek, z czego 13 m iljar 

\ °W (65 proc.) przypada na koncerny.

Rokowaiia fraitulinliisziafAie o Tanin
Paryż, 9 I i .  P A T . Przybyła tu wczoraj de­

legacja hiszpańska do rokowań francusko-hl 
szpauskieb w  sprawie Tangeru. Dzienniki wy  
rażają nadzieję, że przyjaźń pomiędzy Fran­
cją i Hiszpanją daje gwarancję, iż trudności 
jakie stoją na drodze do osiągnięcia w  tych 
rokowaniach pomyślnego rezultatu będą prze 
zwyciężone.

M i m i i e  mmUa a l t e M
we Włoszech

Rzym, 9 II. P A T . Rząd wioski zapropono­
wał przywódcom nacjonalistycznym stron­
nictw w  Albanji, którzy przed dwoma ‘ it y  
schronili się do W łoch, by zwołali kongres i 
na nim w yrazili swoją zgodę co do wloskc- 
albańskicgo paktu. Ponieważ politycy albań­
scy odmówili tej propozycji zarządził' rząd 
włoski ich internowanie.

Kronika telegraficzna
— (D ) Gubernator Banku francuskiego M o­

reau odznaczony został krzyżem Leg ji hono­
rowej.

—  (D ) Znany polityk praw icowy w Niem ­
czech pos. hr. Reventlow wystąpił z grupy 
Yólkische.

-  POGOŃ (L w ó w )— CRACO VIA . Dzisiaj w e  
czwartek o godz. 2*30 pop. odbędzie się na torze 
w Parku Krakowskim spotkanie hockeyowe po­
między mistrzem okręgu lwowskiego Pogonią a 
Crucoyią, jako półfinał mistrzostwa Polski.

Sti, U

Z G I E Ł D Y
Krakowska giełda akcyj c 3 bm. Akcje K-.Gwue, 

dolar bez zmiany.
Akcje: Bank przemys. 0.15, Z w Sp. Zar. 9.25, 

Tokan 0,25, Pharma 1, Zieleniewski 16—16.50. Pa­
rowozy 0.(50, Niemojowski 0.50. Azot 0 50. Elektro- 
wnia 21.50, Krakus 0.30, Chodoró* 18. Chybie 5.70.

Z rozpoczęciem dzisiejszego zebrania panowała 
dia efektów tendencja wybitnie zwyżkowe, która 
objęła jedynie papiery cięższe, Lżejsze natomiast 
bez zmiany. Faworytem dnia był Zieleniewski 
którego poszukiwano po kursach cors z to wyż­
szych. to też obroty tymże papierem większe i>* 
ogół, jednakże zapol r/chowanie nie /o.-->aio po­
kryte. Górka w  plaeeniu 24 bez irnnsakcyj. Zarob­
kowy pod koniec w  płaceniu 10, bez iowaru. Na 
cgół dała się odczuć silna chęć kupna, przyczein 
towaru mało, to też obroty w  stosunku do dnia 
wczorajszego słabe.

Dla papierów niekotowanyeh panowała tenden­
cja mocna, szczególnie dla B. Polskiego w  trans­
akcji 112 zł w  drobnej ilości, zaledwie 4 szt., z in­
nych Jaworzno mocniej 16.65—16.85 w  małych o- 
brotach, Gazy wschodnie 24, Lokomotywy 2.27, 
Cegielski 21.50—21.75, Nafta 0.30. Ruch silniejszy, 
obroty słabe z względu na brak towaru. Tenden­
cja mocna utrzymała się aż do końca zebrania 
przyezem znacznie wpłynęła W arszaw a, gdzie na­
strój mocny utrzymał się.

Na rynku walutowym tendencja utrzymana. Kur 
sa przy drobnych odchyleniach utrzymane na 
wczorajszym poziomie. Nastrój na rynku spokoj­
ny. W  Krakowie dolar 8 91— 8 94 i pół. czeki ban­
kowo 897. Bank Polski bez zmiany 8.90 za go ­
tówkę, czeki 893, Na innych giełdach krajowych  
sytuacja podobna.

Giełda warszawska
W arszaw a 9 hm . (PAT. G iełda  waluty.
kotary 8’92. sprz 8*94 kup. 8’KO.
i ondyn 43’51 sprz. 43*62, kap. 4 ’ 4D
bełgia 1 (.25. 1?5-5ti, 123 94.
X. Jork 8-95 sprz. 8•97. kup. 8*98.
Paryż 35*29, sprz. 35-29, kup. 35-11.
Praga 26 57 sprz. 26-63 kup. 26-51.
ęzwajcarja 172*50, sprz. 172 93. kup. 172-06
Wiochy 38-S2, 38 41, 38*23.
Wiedeń 126-48, sprz. 126-75 kup. 126-11
Papiery procentowe: 5 proc. pożyczka konwer- 

syjna 56— 56.50, 8 proc. pożyczka kotfwersyjna
99—99.50—99, pożyczka kolejowa 101, pożyczka do 
larow a 84. Tendencja niejednolita.

A k c ja  < Bank Polski HO-— 114 25  Bank Prze­
mysłowy Lwów 0- —, Bank 'iw. Sp. Zer. Poznań 9*75 
Puls 6,60 Wild - * -  Cegielski 22*40, Porowoey 0*76 
Zawiercie 18 75. Żegluga 0*— , Polska nafle 0—. SUa 
i Światło 72*— , Ćmielów — —, Starachowice 265 
Pocisk 2-10, Zieleniewski 16*25 Zyradów 19*75 
Ch odorów 107—

Giełda wiedeńska
W  la  d a  A d .  •  b .  m . (P- A. T ).  D aw tsy .

Amsterdam 283-42, Belgrad 12*44, BcrtiA 167-82 
Bruksela 98 52, Budapeszt 123 95, Kopenhaga 188-90, 
Londyn 34*37, Madryt 118*10, Medjolan 30*17, Nowy 
Jork 70650, Oslo 18210, Pary! 27*;3. Praga 20*98 
Sofja 5-10, Sztokholm 139”— , Warszawa 78*19— 79*69 
Zurych 136-23, Amerykańskie .05*10, niemieckie 167*10 
angieskie 34-84, polskie 79-15 80*15, szwajcarskie 136*—- 
czeskie 20*96, Węgierskie 123*92-.

A k c ja  i Zieleniewski 12*8, Silmja - * - ,  Fanto 
14*3, Gal. karpaty 89*5, Galieja ISO*, Siersza 8*10 . 
Bank małopolski — *—, Bank Hip. — . Tepege — *—

Giełda zurychska
Zurych, 9. 2 PAT. Paryż 20.43, Londyn 25.221/8 

N ow y Jork 5.20, Bełgja 72.30, W łochy 2220, Hi* 
szpanja 56.80, Holandja 207.90, Berlin 123.22.5, Wia 
deń 73 114, Sztokholm 138.75, Oslo 133.70, Kopenha­
ga  138.60, Sofja 3.75, P raga  15.40, W arszaw a 57 50, 
Budapeszt 90.90, Białogród 9.13 1/4, Atey 6.80, Kon­
stantynopol 2.65, Bukareszt 2.91, Helsingfors 1307 
i pół, Buenos Aires 216. Tendencja ożywiające się.

Giełda londyńska
Londyn, 9. 2 PAT . Now y Jork 4.85, iiolandja  

12.13, Francja 123.43, Belgja 34.88 1/4, W łochy  
113 5/8, Niemcy 20.46 i pół, Szwajcarja 25.21, Hi* 
szpanja 29.07, Danja 18.19 i pół, Szwecja 18.17, 
N orw egja  18.86 i pół, Helsingfors 192.47, Praga  
163 3/4.

Giełda paryska
Parya?, 9. 2 PA T . Londyn 123.45, Now y Jork 25.45 

Belgja 354, Iliszpanja 424 1/4, W łochy 108.50, Szwaj 
car ja 489.50, Danja 678.50, Holandja 1017 3/4, N o r­
w egja 655, Szwecja 679 1/4, P raga  75.50, Rumunja 
14.45, Niemcy 603.

Giełda nowojorska
N ow y Jork, 9. 2 (A W ). W arszaw a U  1/4, Lon­

dyn 485, Paryż 393, Wiedeń 14 1/16—14 1/8, P ra ­
ga 296 1/4, W łochy 428, Belgja 13.90 i pół, Buda-
peszt 1755, Szwajcarja 19.23 i pół, Helsingtors 252 
Scfja 0.72, Holandja 39.98, Oslo 25.72, Kopenhaga 
26.65 i pól, Sztokholm 26.68.



Str. 12 ,N O W Y  DZIENNIK* piątek l t  luteeo 1927
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DROBNE OGŁOSZENIA
EKSPEDJcNTKA ?.. dzhfu przybcro'V do szycia i 

haftu potrzebna zaraz. Zgłoszenia do Adtn. „N. Dzien­
nika" pod „Ekspedientka".

SKLEP delikatesów, Kraków, Topolowa 15, przyj­
mie chłopca 7. prowincji do praktyki.

W A lD M a a  Jakób Hirscb, Wieliczka, unieważnia 
książeczkę wojskową, wystawioną przez P. K. U. 
Kraków.

UNIEW AŻNIA SIĘ zgubione świadectwo drjrzało ■ 
ści na nazwisko Noe Salomon Grilss we Lwowie.

PRZYSTĄPIĘ do spółki z gotówką 2.000 dolarów i 
współpracą do rentownego Interesu. Wiadomość: 
Podgórze, Plac Lasoty 7, parter, od godz. 3— 4 popoł.

■ FIRMA M. B. SZEPS, Sp. Akc. w  Tomaszowie 
Maz. zawiadamia, że weksel, wystawiony przez L. 
Flichtenreich, Lublin, hL Namiestnikowska, płatny 18 
lutego 1927 r. na Zł. 146.—  został zgubiony. Przed 
nabyciem takowego ostrzega się, gdyż weksel bez 
tyra powyższej firmy przeZ wystawcę wykupiony 
nie będzie.

FORTEPIANY — Pianina —  nowo —  używane —  
zamiana —  na raty —  najkorzystniej: Wtad. BolodskI 
(Zygm. Raba następca), Kraków, Pałac Spiski. 
Tel. 465.

„DER MORGEN"'
i s n ,

JEDYNY DZIENNIK W JĘZYKU Z Y i 
V  MAŁOPOLSCE

KOMITET REDAKCYJNY:
Poseł Dr. A . Insi er, poseł. M. Frostię, 

senator Dr. F. Rottenstreich, 
sen. Dr. M. Rlngel, pos. Dr. D. Schreibe. 

Redaktor naczelna poseł F ro stig .

Najnowsze wiadomości, własny telefon z w .  
szawy, korespondenci we wszystkich w’’ęks*y< 
ośrodkach żydor. skich w  Europie i Amerycr 
dwóch korespondentów w Palestynie. Artykuł 
i prace znanych >lf rzy i publicystów żydów 

podatkowe i foi pedarcztskih. Informacje podai

Czy ta jclo, abonujde, Enseruft.« w
„DER MOnCEN“

Lwów, Lindego L. 7. — Tel. 468
Skrytka pocztowa 150 —  Konto P. K. O. 406.420

W CG. EL: iSHUSC t t iO E l !
Nadzwyczajnej jakoSci nabyć moina jedynie 

korzystnie we firmie

99S I L C A R B O “
ZtedRoczoaG Kopalnie Sórr.oilifsicie

Spółka Handlowa z ogr. cip.
S k ła d y  ti> P a w ia  (tuż za bramą kolej.) Tel. 1390 
B iu r a : u l. Diatlowska T07 tuis k vis T. K. O.)

KOKS! GOUBBSŁJBHl KOKS!

H raw iE ilwom wkie.S ;1*
roboty po cenach n ile ] konku­
rencyjnych. -  Odprasowanie od 
Z ł 8. Rosenberg, K raków , £ trą­
dom 13.

ftlnuan<< Tkalnia dywanów  i kl- 
t il l jn ll l ] Umów. .Kraków-Pod*
górza, K ingi 1% tramw. 3, po la i*  

nkmlywany i kilimy bezkonkurea> 
dyjaia Un io . Klinika dla oaptawy  

ł oywanów  perskich i kilimów.

ARTYKUŁY dla chorych na cukrzycę (diabety­
ków) poleca Riibner, Kraków, Bracka 7.

ZGUBIONE papiery wojskowe na nazwisko Fran­
ciszek Dębiec, unieważnia się.

F-RZYJE2DZA 
SPECJALISTA?
DLA SZTUCZNYCH 
OCZU LUDZktCHf
Będę robił sztuczr eoez,,v edlenat' - 
ty z wyzyskaniem najnowszej techii
Od 14—1€ lutego b. r. tt Krakowie

t ni wersy teeba Klinika Okulistyczne

A A R O L  M U LL ER  z J E N Y

F | C p L
i

.'•bezboleśńy;

APTEKI f  CRALEWSKIEGO-KRAK0

Stowarzyszenie i j f '  słuch. U. J. „OdhiAKO" 
(dawniej Tow. Kygorosantów) w U A k O W E .

Jubileusz 30-Iccia 1897— 1927

>» JEDNODNIÓWKA"
POD REDAKCJĄ EMILA STEINA

W YJDZ1E W I NI/CL NAJBLIŻSZYCH.
T R E S C:

1. L. 7 ti pern: Słowo wstępne.
2. Emil Stein: Jubileusz.
o X : Zarys bist. rozwoju Stowarzyszenia 
■i. Senator Kerner: ('rońcie flię.
5 Dr W. Berltelhammeri S; oł czeńsiv o młodzieży 

— młodzeż społeczeństwu.
6 . A. Djamont Czy i jak społeczeństwo spełnia 

swój obowiązek wobec młodzieży.
L. M (i o«che: Dług honorowy

Jan budowy żyd. domu akad

t J a / w jb c fc i
4kV«A»C5X

3. L. Hetlpern: 
w Krakamie 

13. H. Wilditein: Nasz dom.
10. TI. -!c ifi„* ari Sekcja zdrowia. jej drogi
11. Dr. Feldschul : Akademicy na .Kwiszu".
12. Dawid f r in k il :  Prawdzie w oczy.
13 Kronika.
lt. Dział ogłoszeniowy.

teli

Za 4 zt. 95 gr.
(k * «r ta ln i« )

otrzymywać będzie prenumerator CO t y d z lc A  jedną książkę a więc:

6 temlkćw tćłtej biblioteczki hlsŁ-gcogr. „rOJU i i
W I-szym k w a rta le  1927 rok u : 1) Frof. lt. Nowakowski „Tragenja Jeanetty*; 2) dr. OsL«r Huchowtki „Arlekini i holombiny„ (obyczaje 
Wenecji w  XVIII. stuleciu); 8) Z  Dromitriusowa .listy  «uiun:nowe" (jroces por de la Roneier): : )  Jerzy Bsndrowgki „Mohammed U. tygiys 
Turcji; 5) Jan Kncsławski „Zabójstwo szefa iandrrnów. gen A. ha. pi aft kit go: 6) dr. J. P. Zajączkowski „Tajniki szpiegbstwa niemieckiego ’.

6 tomików naszych wydawnictw 95 groszowych
które pe wydaniu żeluznych serji Londona, Benoifa i innych, nie potrzebuje reklamy.

W l-szym  k w a r t a le  (927 roku: 1 Melchior Wańkowicz „W kcścjcłacb keksyku*; 2) Jack london „Czeiwony Bóg* ,5 ang.) 3) Jsquv 
Norber .Kupiec z Szanghaju' (z nieć..); 4) Eabel . Zoszczenko ,,71 iór nowel sowieckich pisarzy" (z roso; 6) Pierre Benoit „błonę Jezioro

(z franc.); 6) U. li. Lepecki W  sylwasach Paragwaju".

Porradio t y lk o  p r f e h l l l l i f i a t o r i y  w I-8zym kwartale 1927 r. za wpłaceniem 2 zł. &0 gr. otrzymają

1 tom  w y t w o r n y  k i l k u n a s t u  a r k u s z o w y

m  W

o cenie księgarskiej 4— 6 złotych.
W l - s zy m  k w a r t a l e  1! 27 roku czytelnicy mają do wyboru: 1) i ieroiżewsk! „Miłość Samuraja" (już wyszła); 2) Erenburg „Miłeść Joanny 

Ney“ ; 3) Julian Łjsmond „bztnka wymyślania"; 4) Andre Gudmains „Chłopczyca w Madrycie".
Co <fw a ly g e e n ic  otizynuje czytelnik książkę ciekawą, nieraz sensacyjną, ale której *«i .atem jest zawsze ty lk o  p ra w d a  dziejowa 

JpilIIID. lub aktualnu, podióżnicza lub geeguticzna. — Co C.U? tj g c t r . t a  ma literaturę beletrystyczną piór n a j f c a r t i  ej w alatyi t. —
hak na M a c rta ł—  książkę dużą, wytworną, przeznaczoną dla kompletowania cennych k s ię g o z b io ró w , zostających w rodzinie i przekazy w anych dziedzicznie. 

Ponieważ tego rodzaju książek „Rój” wydaje kilka kwartalnie, prenun erątęr ma pozostawiony sobie wolny wybór.
a

„ R o r s . z o . o -

Wariuwr Kredjtcwa l. I (Caytalfijcy, p ragną cy olrayntaś YYLKO lO *T Ą  BIRL CTLCZKĘ, zechcą P »  (U w n e m u  
p rzysia d  3 zt., ja k o  granitu  a rata , co zzliczy  &•« na p ó łro cza .

l , R O J  8 .Z0 .0 .

Hmm. Krititma i.
     __________________________________

Kodaku>x naczelny: Dc. W . Berkelhammer.— Red. odpow. Zygfryd „Aoses. —  Nowa Druka uia Dzi, nnikowa, Euraków, Orzeszkowe! 7


